Rók XV 


Przedłate | ogłoszenie przyjmeja we Lwowie: 


Biuro Admixistracj! „Dziennika Polskiego" priy ulicy Sykstu 
skiej |. 2, w domu p, Bernsteina; wa Wi dalia, Ham 
burgu, Frankfurcie s. M.. Berlinie, Lips+v, Bazylei 
Szwajcarji*i Wrocławiu pp: Hsasensteln «i Vogler; we 
Wiedniu A. Oppeliz R. Moste, Rottet i Spl., w Warms 
wie Reiohman et Frendler Biuro anOnrów; w P. 
pułkownik Raczkowski Facbouty Poissoniere 33, — 
Ogloszenia przyjmuje Agencja p. Adama Cikorowskiege 
Rue Ciemest 4 Pacis. 

Og!ossemia przyjmuje są sa opiałą 6 sentów oå miejsca 

; okjętośei jedzego wiersza drobnym drukiem urett.) 

Listy « pieniądzmi mają byś przesyłane frameo do Admia 
strecji „Duiennika Polskiego*. — Listy  reklamatyja 
nieopieczętowane pje podlegają oplacie. 


Reklamy w rubryce „Nadesłane” 20 st. od wiersza. 
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We Lwuwie, Sobota dnia 19. Sierpnia 1882. 
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WYCHODZI CODZIENNIE. 


Przedpłata wynosi we Lwowie roomie .8 rir. — póiro- 
ognie 9 sb, — kwartalnie 4 sb. 5Oo ont, — miesię- 
ernie | zł. 50 ent. 

przesyłką pocztową w Państwie Austrjaok em; 
roozałe 24 sir. — półrooznie 13 gsh, — kwartalnie 

ó ubr, — zmiesięonie 2 sir. 
4 -setyłką pcestową za graniae: do ealych Niemiec: 
K ~ rosmie po marek — kwartalnie 12 marex 6 sgr. — 
4 Franeji, Aaglii, Belgii, Włoch i Sxwej 
ar ; rcegnie 80 franków — kwartainie 20 franków. 


Umer kosztuje 10 centów. 
Rękopisów redakcja nie zwraca. 


trzeba było utworzyć osobną jego filię. z któraj 
, i À 3 obecne gimnazjum czwarte powstało, wysoka Ra- 
Dziś otrzymaliśmy zatruażającą wiadomość o. gą szkolna poruezyła mu kierownictwo tejże i 
wybuchu zarazy sybirskiej ns Podolu rosyjskiem.| wcale się nie zawiodła w zaufaniu w nim poło- 
Nie chcemy ręczyć za to, że choroba, która tam zonem. 

wybuchła, jest rzeczywiście tak zwaną dłumą sy-, Oprócz tych trzydziestoletnich zasług na po- 
birską, lecz to tylko pewne. że w okolicy Olwio- lu pedagogji i dydaktyki w kraju naszym, nie 
pola pojawiła się przed trzema dniami Zaraza, mało też przysłużył się krajowi jako jedyny od 
porywająca liczne ofiary. Uważamy za nasz obo- i 


zdanie wykazuje, iż pomimo najprymitywniejszych 
narzedzi, tkacze tamtejsi wyrabiają dosyć udałe 
tkaniny z ręcznej przędzy konopnei i wełnianej, 
przędzy zaś fabrycznej zupełnie nie znają, ani też 
nie wiedzą, zkąd takową sprowadzaćby mogli. 
Przy pomocy i współdziałaniu zarządu gminnego 
odbyło się liczne zgromadzenie tkaczy, w celu za- 
wiązania stowarzyszenia tkackiego, a z wyniku 


hr. Woroncowa-Daszkowa — której nie należy cławski zupełne prawo do zawczwania proboszczów 
brać za jedno z „dwiaszczennoju Drużynoju*, tj. peństwowych do złożenia swych kościelnych u- 
„Ligą świętą* Pobiedcnoseowa, która jest instytu- | rzędów będących w sprzeczności z zasadami ko- 
cją czysto szpiegowskiej natury. — Ostatniemi |ścicła, i obowiązanym był do tego kroku na pod- 
czasy kilkanaście gmin w rozmaitych gubernjach stawie  zapatrywsń  kościcła. Nie uczynił 
uchwaliło znieść szynki; Gołos, sądząc z moty- j też rrzez to nie takiego, coby w  jakibądź 
wów powziętych uchwał, w których główny na-|eposób maruszało prawa państwowe. W takim 
cisk położono na zaległości podatkowe, widzi ik bg razie, gdyby przy sporze państwowych 


Lwów 18. sierpnia. f | 


wiązek zwrócić uwsgę rzadu krajowego, że wy- 
padałoby natychmiast zbadać, czyli doniesienie 
to jest prawdziwem, a w danym razie zaprowa- 
dzić środki ostrożności. 


Oto dosłowne brzmienie listu, który dziś o- 


Z niecierpliwością i pewną obawą czeka- 
liśmy od dawna na to, komu powierzone będzia 
kierownictwo lwowskiego gimnazjum drugiego, 
zwanego pospolicie niemieckiem. Truduym bowiem 
był wybór męża, któryby stanąwszy na czele za- 
kładu, z najróżnorodniejszych złożonego żywio- 
łów, gruntowną wiedzą, taktem, sprawiedliwością, 
doświadczeniem, powaga i godnością w postępo- 
waniu zdołał utrzymać karność i postęp w nau- 
kach między młodz”%?%%, a jednolitość pracy po 
między nauczycislami, stając się ogniskiem. sku- 
piającem wszelkie pedagogiezne czynniki na ko- 
+ młodzieży i kraju. Trudnym był ten wybór 
edla tego, że wielu — bardzo wielu dyrektorów 

i profesorów ubiegało sie o tę posadę. 
To też z szczerą radością przyjęliśmy wisdo- 
Mość, że cesarz poruczył ten tradny urząd mę- 
$owi, który cichą i sumianną pracą, niaskalaną 
prawością charakteru i gorącą miłośsią kraju 
naszego, rozległą wiedzą i szlachetną, każdego 
prawdziwie wykształconego człowieka cechuiącą 
uprzejmością, powszechny zjednał sobie szacunek. 
Mężem tym, którego wybór każdy człowiek pra- 
wy, znający granice esobiatej przyjaźni, z żywą 
przyjął radością, jest p. Edward Hamerski, pro- 
feovr gimnasjam F.anciszka Józefa, którego imię 
i zasłngi niejedno pokolenie wspomina z wdzię- 
cznością. 
Jakkolwiek z Morawji rodem, przecież ba- 
wiąc jako n*uczyciel 30 lat w Galicji, nietylko 
dziecicm swoim Szezerapolskie dał wychowanie, 
ecz także poznał gruntownie stesunki kraju na- 
czego, zżył się z nimi i pokochał je całem ser- 
cem, poznał i przyswoił sobie język nasz do tego 
stopnia, że przez 10 lat z chlubą i niezaprzeczo- 
na korzyścią pełnił obowiazki profesora geografii 
1 historji w gimnazjem Franciszka Józefa, wykła- 
dając rzeczone przedmioty w języku polskim. 
Kiedy wykład polski zaprowadzono w szkołach 
średnich, on znając gruntownie język niemiecki i 
polski i pragnąc zaradzić naglącej petrzebie, uło- 
żył do nauki języka niemieckiego trzy podręczni- 
i, które we wszystkich szkcłach Średnich, a na- 
wet w wyższych zakładach żeńskich są używane, 
a przez dr. E. Czerkawskiego w znakomitych 


„uwagach o nauce języka niemieckiego“ za naj 
lepsze zostały uznane; obecnie zaś przygotował 
do druku gramatykę języka niemieckiego, na tle 
języka polskiego opracowaną. Kiedy zaś gimna 
zjem Franciszka Józefa wzrosło tak dalece, że 


55) 


NA ŁASCE LOSU. 


(Ciąg dalszy.) 
XVII. 


Wiadomość, przywieziona przez Karola, za- 
ćmiła odrazu szezęście w małym domku. Anna i 
jej matka płakały; myśl, że pomyślna ich dola 
okupioną została śmiercią bliźniego, była dla nich 
okropną. Napróżno Karol uspokajał ukochaną do- 
wodząc, że jest niewinną; Anna byłaby chętzi> 
oddała wszystko, by Teodora przywrócić do Ły- 
Gia. W ubóstwie czuła się da!eko azczęśliwszą niż 
= Ni t d d 

— Nie przestąpię nigdy progu demu, gdzie 
Bane 77” £ 

— Czas zatrze to wrażenie, najdroższa ;— 
Przerwał jej Karol; — będziemy tam jeszcze żyli 
Bzozęśliwi | 

Anna wstrząsnęła głową z niedowierzaniem. 

W tej chwili Autoni Perl w rozkosznym ha- 
Morz» dążył ścieżką ku domkowi. Rano przesłał 

legrafem wiadomość o zwycięztwie; po tem 
Miał za swój obowiązek wynagrodzić sobie sutem 
Śniadaniem poniesione trudy, a teraz przybył ze 
Stolicy pwinszować paniom osobiście. 

— Spodziewałem się zastać tu samo tylko 
wesele i szczęście ;— wyrzekł wchodząc, myślałem, 

powitają mnie okrzyki radości... Tymezasem... 
banie płaczecie ?... 

Zbliżył się do Anny. 4 d 

Anna i jej matka odwróciły  mimowoli 
Swarze. Perl nie pojmował nic a nie; o Śmierci 

eodora nie wiedział jeszcze. 
Jej 
M 


— Możeście panie nie otrzymały jeszcze mo- 
depeszy ? — zapytał. — Proces rczstrzygnięty 
korzyść pani, dotrzymałem słowa: pani jesteś 


w R e a e n e a: 


wielu lat docent języka niemieckiego w lwowskiej 
akademji politechnieznej i csłonek kcmisji egza- 
minacyjnej dla jednorocznych ochotn:ków. To 
też m:nisterstwo, oceniając i uznając znakomite 
zasługi jego na polu szkolnietwa, przyznało mu 
przed kilku laty ósmą rangę; a jestto zaszczyt, 
który w kraju naszym od r. 1867 stał się nie- 
zmiernie rzadkim. 

Uważając tedy nominację p. E. Hamerskiego 


możemy być zupełnie spokojni o pomyślny i ko- 
zystny dla kraju rozwój zakładu, jego kierowni- 
wu powierzonego. Zalety bowiem, które mu na 
iższem stanowisku tylu zjednały przyjaciół i 
ielbicieli w różnych sferach naszego społeczeń - 
wa, dają nam dostateczną rękojmię, iż i na tem 
jerównie trudniejszem polu gorliwością, otwarto- 
cią i szczerością zdoła zespolić szlachetne usiło- 
ania swoich podwładnych, potrafi ożywić zba- 
wienną i tyle gdzieindziej pożądąną harmonję w 
ich działaniu i pożyciu, zechce sumiennie ocenić 
i uznać rzetelną pracę każdego i trudne, a zbyt 
często mylnie pojmowane, obowiązki przełożone- 
go, bez uszczerbku sprawiedliwości pogodzić z su- 
mieniem prawego człowieka. 


Wiener tlg. Ztg. z dnia 16. bm. zamieszcza 
następujący artykulik: „W nadeszłym dziś dzien- 
mku Nowoje Wremia znajdujemy wiadomość, że 
pomiędzy 23. wrzesnia a 3. października, generał 
Gurko (tj. gauerał-gubernator odeski, a zarazem 
główny naczelnik wojsk odeskiezo okręgu), oubę* 
dzie wielkie manewry jesienne w okolicach Aua- 
njewa, w gubernji Podolskiej, w pobliżu granicy 
austrjackiej. W manewrach tych wszmą udział: 
dwa pułki dragonów, dwa ułanów, kozacy, a dalej 
kilka pułków artylerji (w Rosji nie ma pułków, 
leez tylko tak zwaae brygady, a dalej dywizje 
artylerji, p. red) i kalka rezerwowych pułków 
piechoty.“ Utóż wolna wola każdemu mieć swoje 
zdanie, i upatrywać jakieś znamię czasu w rze- 
czach tak zwykłych, jak są manewry jesienne, 
odbywające się tak dobrze w Portugelji, jak w 
Dauji, Austrji lub Rosji — ale to tylko pewne, 
że Ananjew, miasto powiatowe, słynne z nieda- 
wnych rozruchów antiżydowskich, leży nie w po- 
bliżu, ale o jakie 50 mil od granicy austrjack:ej, 
bo nie w podolskiej, ale w chersońskiej guberni. 


W sprawie przemysłu tkackiego. 


Do pomyślnych objawów zajęcia się na serjo 
polepszeniem stosunków ekonomicznych w kraju, 
mamy do zanotowania fakt, który Świadczy z je- 
dnej strony o możliwości wytworzenia stanu rę- 
kodzielniczego, z drugiej strony dowodzi chę- 
tnej ofiarności obywatelskiej. Członek zarządu sto - 
warzyszenia „Spójnia,* p. Przygodzki, wysłany 
jako delegat dla zbadania spraw przemysłu tka- 
ckiego i polecony przez Wydział krajowy, badał 
stosunki tego przemysłu w Horodence, a z przed- 
łożonego sprawozdania dowiadujemy się, iż Zoa- 
lazł tamże i w okolicy około 200 warstatów tka- 
ekich, które pod względem technicznym pozosta- 
wiają jeszcze bardzo wiele do życzenia. Sprawo- 


wyłączną dziedziezką całego majątku! Przychodzę 
powinszować... ! 

— Depesza przybyła we właściwym czasie — 
odparł Karol. 
— Więc... cóż ?... zkądże te łzy? Czemu panie 
płaczecie ? ; 

— Bo ten żal nad nieszczęśliwym przewyższa 
radość osobistą rzekł znowu młody le- 
karz. 

— Jstne szaleństwo ! A ja cieszą się 


z nie- 
doli pana Jahausa| Tego tylko żałuję, że nie mo- 
ga widzieć go w tej chwili ! 

— Możess pan, jedź do 
tam | 

Poważay ton mowy Karola zadziwił nieco 
agenia. 


Hoheneck, on 


— Widok jego nie ucisszy pana zapewne, 
bo Teodor Jahnus zastrzelił się dziś rano — do- 
kończył. 

Agent odskoszył o krok w przerażeniu. po- 
bladł silnie na chwilę. lecz wnet uśmiech złośli- 

rzemknął mu po licu. 

w a Czy vi wiadomość pewna? — za- 
pytał. j mask, 

— Zupełnie pewna, sam go widziałem. 

— Ha, uczynił to, co wedle mego przekona- 
nia mógł zrobić najlepszego, NIE sądziłam jednak 
by miał tyle odwagi! Pa 

— Mówisz to pan tak obojętnie — sżymnął 
się Karol oburzony. 

— Nie mam powodu wdziewać po nim ża- 
łoby I 

— Ja sądzę przeciwnie! Tys go do tego 


popchnął, tyś wbrew naszym Życzeniom odrzucał 
wszelkie propozycje ugody, na ciebie więc właśnie 
spada wina jego śmierci | 

Perl wzruszył ramionami. 
— W takim razie przypisz pan winę także 
i sędziemu, który rozstrzygąął na jego nieko- 
rzyść. 

— Sędzia stosował się do litery prawa I 
-— A ja do osnowy pełnomocniciwą, 


za najszczęśliwszy w obecnych warunkach wybór, 


+ z 


w, w M w W. W OZ 


fachowych rozpraw okazała się konieczna potrze - | 
ba założenia praktycznego warstatu, jako szkoły, 
w którejby się tamtejsi tkacze tak w używaniu 


„chwalebnych* tych uchwałach rękę wójta gmi- 
ny, czyli raczej pisarza gnuinrego — a zatem 
rządową —- nie zaś samudzielny pomysł wło 


poprawnych narzędzi, jako też w sposobie fabry- |Ścian, a dalej nie przypisuje im żadnego znacze- 


cznego prowadzenia 
megli. Potrzebne fundusze na utrzymanie takiej 
szkoły zostały zapewnione, gdyż p. Jakób baron 
Romaszkan, dając dobry przykład dla wszystkich, 
ofiarował się dawać z własnych funduszów przez 
'lat pięć na utrzymanie szkoły po 300 złr. rocznie, 
|za jego zaś przykładem poszła rada powiatowa i 
rada gminna, pierwsza bowiem uchwaliła po 200 
złr., druga po 100 złr. rocznego przez lat pięć 
dodatku. Wobee takiej gotowości czynnego popie- 
rania spraw ekonomicznych w dobrze zrozumia- 
nym interesie, przedłożyć p. delegat swoje wnio- 
ski, dążąca do urzeczywistnienia życzeń ofiaroda- 
wceów i miejscowych tkaczy, które się odnoszą do 
zapewnienia odpowiedniego lokalu dla zakładu 
tkackiego i instruktora, tudzież zaopatrzenia za- 
kładu w odpowiednie warstaty i narzędzia, żąda- 
jąc na ten esl subwencji od Wydziału krajowego. 
Nie ulega wątpliwości, iż sfery decydujące w Wy- 
dziale krajowym, które w ostatnim czasie zwróciły 
pilag uwagę na potrzebę wspierania przemysłu, 
tudzież torując drogę dla działalności organizują- 
cego się banku krajowego, nia odmówią skromne- 
mu żądaniu i rychłą decyzją przyczynią się do 
zrealizowania tak pożądanego celu. 


SPRAWY ZAGRANICZNE. 


Petersburg 15. sierpnia. Nowoje Wremia 
w artykule wstepnym polityczaym między innemi 
mówi: „Rosja zawsze pozostauie wierną swojemu 
hasłu—być obrońcą chrześcyan na wsthodzie i 
obalać użurpatorską władzę mshometan nad naro- 
dami chrzesujańskiemi. Poseł rcsyjski w Kon- 
stantynopolu pospołu z reprezentantami wszyst- 
kich innych mocarstw europejskich wystąpił do 
Porty z przedstawieniem, z powodu prześladoxa- 
nia jakiemu ulegają chrześcijanie na Wschodzie i 
gdzie tylko można priyjść im z prawdziwą po- 
mocą, tam rosyjscy sjenci t4yplometyczni i kon- 
eulowie im jej nie odmówią. Dalej judnakże po- 
suwać Się Rie ma potrzeby: Ob:wiać się raczej 
należy wszystkiego, coby świat mahometański 
mógł srozumieć w ten sposób, jakoby Rosja 
sympatyzowała z najściem Anglików na Egipt i 
z gwałtownym atakiem moecerstw zachoduich na 
mshometan w ich własnych granicach Prostem, z 
dawsych wieków przykaznnem zadaniem polityki 
rosyjskiej jest oswobodzenie chrześcijan półwyspu 
ałkańskiego, oraz Azji Mniejszej z pod cudzego 
jarżma, i gdyby rząd turecki dobrowolnie zrzekł 
się pretensji do panowania nad temi narodami, 
nie miałby j ż w takin razie żadnego powodu 
obawiać się neprzyjaznego postępowania ze stro- 
ny Rosji.* Ale cóżby wtedy pozostało z Turcji ?— 
Arabia, a zatem tak dobrze, jak nie. Wybornem 
jest Now. Wremia—ze swemi konceptam: ! 
Szlachta gubernji Nowogrodzkiej uchwaliła 
na zgromadzeniu swem wystosować adres do 
cara z oświadczeniem, że cała oddaje się na jego 
usługi na czas przyszłej koronacji. Jest to już, o 
ile wiemy, piąty podobny wypadek, tj., że już w 


piątej gubernji zapisała się szlachta, do tak zwa- 
przez 


nej „Ochrany* wymyślonej i dyrygowanej 


— Wbrew woli tych, co je wydali | 

— Spodziewałem się podziękowań, a nie wy- | 
rzutów w nagrodę | 

—  Dziękowalibyśmy panu wszyscy, gdy- 
byś był uwzględnił życzenia mojej 
czonej. 

— AM, panie doktorze, rozumiem paua! Mu 
rzyn spełnił już swoją powinność, niech idzie 
prócz! — zawołał Peri z szyderczym uśmiechem. 
— Nigdy przy mych czynnościach nia brałom w 
rachubę wdzięcznosci lndzkiej, wiem jakie to 
kruche cacko, lecz tem więcej cieszą się teraz, 
ze i w tym wypadku byłem „dość przezornym i 
kazałem dać sobie zapawnienie na piśmie. 

— I bez tego byłbyś pan otrzymał to, CZ3- 
goś żądał — odparł sucho Maro. — U mnie 
wdzięczność a zapłata to mie wszystko jedno! | 

— 0, ja wyznam bez namysłu, że dlą maie 
pieniądz jest najmilszą formą wdzięczności. Stoi 
on nieskończenie wyżej w Kursie od słów, któ- 
rych szczerości najczęściej trudno dowieść. Jo- 
stem panu nadzwyczaj obowiązany, panie Maro, 
bo dzişki toble wzbogaciłem dziś nowem doświad- 
czeniem moją znajomość ludzi. Odkrycia takie 
nie zawsze są przyjemne, ale w każdym razie 
nader pożyteczne a to grunt! 

Skłonił się szybko i spiesznym krokiem wy- 
szedł s pokoju. 

— QObszedłeś się z nim zbyt ostro! — sze- 
pnęła Anna — mamy mu tyle do zawdzię- 
czenia | 

— A tak, także i to, że ludzie powiedzą na 
nas, żeśmy najbliższego krewnego wtrącili do 
grobul Anusiu, my z tym człowiekiem zerwać 
musimy. To, co uczynił dla naa, nie czynił w 
chęci przysłużenia się tobie ani w poczuciu spra- 
wiedliwości, nim kierował własny interes a zara- 
zem pragnienie zemsty. Dotrzymasz skrupulatnie 
do czegoś się zobowiązała; Niczego więcej niema 
prawa żądać. 

— Dam mu więcej. | 

— Nie, nie radzę ci, najdrożgza ; gdy oka- 


przedsiębiorstwa kształcić |nia, bo praktyka z lat przeszłych dowiodła, że 


zwykle, po zniesieniu szynku patentowanego, 
wnet Da jego miejsce powstawało dziesięć innych 
tajnych, i pijaństwo bynajmniej się nie zmniej- 
szało. Nie o znoszenie szynków  paientowanych, 
kcńczz Gołos, należy się starać, 
rj moralnymi, dobrze obmyślonymi śrcd- 
ami. 

„Kramoła” nie przestaje dawać znaków życia. 
“Gotos doncsi: „Dnia 5. bm. w gubernialnem mie- 
ście Orle policja pozdzierała liczne odezwy rewo- 
lucyjne, w których nagłówek był po francusku, 
ołówkiem napisany, a dalej szedł tekst drukiem, 
po rosyjsku. 

Donosiliśmy w swem czasie o procesie Ajzu- 
pa, rodem Esta, porucznika jednego z pułków 
pieszych, konsystującyeh w Rydze, oskarżonego o 
sformowanie tajnego towarzystwa estońskiego, 
wymierzonego przeciw supremacji niemieckiek 
biicgerów w nadbałtyckich prowincjach. Otóż pro- 
ces skończył się na korzyść porueznika, pomimo 
tego jednak, jak donosi dziennik 7dałtias Wesnetis, 
rząd uznał za stosowne przenieść znienawidzene- 
go pzzez Niemeów porucznika do innego pułku, 
stojącego w Symbirsku. Odjazd p. Ajzupa nastą- 
pił w przeszłym tygodniu przy udziale ogromne- 
go tłumu aborygenów na dworcu, wykrzykują- 
cych nieskończenie „vivat !“ 

Na jarmark pełtawski przybył remontjer ru- 
muński pułkownik Adrjan w celu nabycia koni 
dla armji rumuńskiej. Gdy przyszło do rozpłaty 
za kupione kilkaset szkap, okazało się, że pułko- 
wnik nie ma czem płacić. Z tej prostej przyczy- 


proboszczów chciał wystąp'ć książę biskup z cen- 
zurami kościelnemi, mógłby zajść w kolizję bądź- 
to z prawem z 12. maja o dyscyplinarnej władzy 
kościelnej, albo z prawem z 13. maja 1873 o gra- 
nieach prawnych przy używaniu kar kościelnych, 
lubo i to nie je:t zupełnie pewną rzeczą. Co do 
stanowiska rządu w tej sprawie, to dotąd nie nie 
wiadomo. Państwo pomagając do usunięciu owej 
nieszczęśliwej, a przez niewinne gminy dotkliwie 


ale o tępienie |odczutej anomalji, nieby sobie nie zaszkodziło i 


z pewnością nie powstrzymają państwa od podo- 
bnego posiąpienia szezucia kulturnej i opozycyjnej 
rasy.“ 
Post dodaja ze swej strony, że różne rozcho- 
dzą się wiadomości co do tego, co w najbliższym 
nastąpi czasie. Z jedmej strony donoszą, że rząd 
poweżmie w ty'h dniach krok stanowczy, z dru- 
giej, że chwilowo zachowa się biermie, a zwła- 
Szcza, że proboszcze państwowi wystósuja zbioro- 
we podanie do mini*tra wyznań z powodu pisma 
otrzymanego od księcia biskupa wrocławskiego. 


Sprawa egipska. 
, Konwencja wojskowa z Anglją dotychczas 
jeszcze nie przyszła do skutku. Porta czyni rcią- 
głe w tym punkcie trudn'ścii zwleka załatwienia 
sprawy, bo jak mówią sułtan citgle jeszcze spo- 
dziewa się, że upomnienia jego nakłonią nareszcie 
Arabiego do upokorzenia się. Wznowienię kun- 
ktatorskiej polityki przez Turcję niekoniecznie 
adaje się wyjdzie jej na dobre. Anglicy zgroma- 
dziwszy dostateczne siły wojskowe w Alaksandrji 
rozpoczęa bezwątpienia akcię zaczepsą na własną 
rękę, a w takim razia niedopuszczą oni już wojsk 
tureckich do współdziałania. Porta liczy w takim 
wypadku na veto Europy, sle zdaje sie, że obli- 


ny, że zaledwie nadeszły wysłane przez rząd jego |czQnia jej są wprost złudne. Do Poł, Corr. dono- 


80.000 rubli do Połtawy, zaraz zostały skradzio- 
ne w biurze pocztowem przez czynowników. 
Śledztwo w toku. 


. Now. Wremia donosi, że z „powodu mającej 
się odbyć świętej koronacji Ich ces. Mości,“ opera 
„Zycie za cara“ będzie wystawiona z odnowione- 


szą, że rząd rosyjski zgadza sie w zasadzie £ 
innemi mocarstwami, aby nie stawiać akcji 
Anglii żadnych przeszkód, po jej oświadczeniu, 
iż pragnie ona działać w zgodzie z koncertem 
europejskim. 


W sprawie kaasłu  Suezkiego, zamieszcza 


mi dekoracjami, ne które, jak pisze; ZMoskowski|znany ekonomista francuski Paweł Lsroy-Beau- 


Listok, asygn=wano 15—20 tysięcy rubli. 

O nowej organizacji kawalerji rosyjskiej pi- 
szą z Petersburga do N. fr. Presse: Z wyjątkiem 
kozaków przemieniona zostanie cała kawalerja 
iekša w ciężką(!) Istniejące dotąd 14 dywizyj będą 
istnieć nadal 1 składać się jak dotsd z 4 pułków, 
które otrzymają numera porządzowe a składać się 
będą z 6 zamiast z 4 eskadrónów. Kozacy doń- 
sey podzieleni będą na 16 pułków p» sześć 
eskadronów. Cztery ostatnie pułki kozackie utwo- 
rzą odrębną dywizję, z 12 pierwszych zaś przy- 
dzielcnych zostanie po pułku jednym zawsze do dwu- 
nastu pierwszych dywizyj kawalerji. Z Orenbut- 
skich kozaków dwa pułki przydzielone zostaną do 
dwóch ostatnich dywizy;. Zresztą organizacja ko- 
zaków orenbnrskich pozostajs ta sama. Siodła ko- 
zackie otrzyma cała kawalerja. 


Berlin 15. sierpnia. W sprawie proboszczów 
państwowych, których jest ogółem 20, pisze u- 
rzędowa Leipziger Ztg. co nastzpuje : 

„Celem usunięcia istniejącej niezaprzeczenie 
anomalii, która jednocześnie inwoluje bardzo tru- 
dne praktyczne położenie, miał ks. biskup wro- 


żesz mu słabość, nieomieszka z niej korzystać. 
Posłuchaj mojej rady, wszak ja niczego, niczego 
nie pragnę, tylko twego szezęścia. 


iou ważny artykuł w Debatach, w którym 
przypomina Anglikom, że zajęcie kanału suezkie- 
go, pominąwszy już stosunki z innemi mocar- 
stwami, może mieć inne niebezpieczne skutki, 
Gabinet „Washyngtoński podnřó:ł by bowiem 
rychło takie sama pretensje do kanału Panam- 
skiego, który ma równie świetną, a zdaniem 
niektórych nawet świetniejszą przyszłość, niżeli 
kanał Snezki. Kanał Panamski połączy oba wy- 
brzeża Ameryki angielskiej a Anglję, z N. Zelan- 
dją i wschodnią częścią Australji, na eo w Lon- 
dynie powinniby zwrócić uwagę. Posiadanie ks- 
nału Suezkiego wogóle przynio:łoby Anglii wię: 
cej strat niż worzyści. La'oy-Basulieu zgadza się 
w końcu z prof. Msrtensem, że proste egłoszenie 
neutralaości kanału jest niewystarczającem i s$- 
dzi, że najlepszym sposobem załatwienia tej spra- 
wy byłoby pozostawienie trwarzystwu kanałowe- 
mu zupeśnej autonomji, co starczyłoby za najlepsza 
gwarancją dla Europy. Oświadczenie, iż mocarstwa 
bronić będą i ochraniać kanał, wystarczy dl: 
Arabów o tyle, że będą masieli respektować jego 
neutralność. 


— Nie, dowiedziałem się o niej dopiero przed 
godziną. 
— Jedno mnie dziwi — ciągnął dalej Bense.— 


— Anna w odpowiadź wyciągnęła rączkę ku, Baron von Zehmen jest teraz w Neufeld i miał 


aarze* | ukochanemu. 


Perl zeszedł ze skwarnej i pełnej kurzu uli- 
cy przedmieścia i puścił sią buczną ścieżyną 
pomiędzy ogrodami ; szedł zwolna z rękami zało- 
żonemi na plecach. Śmierć Teodora nie była mu 
jednak tak zupsłnie obojętną ; cieszył się z ta- 
kiego keńca tego nienawistnego mu człowieka, 
nie uczuwał ani odrobiny litości nad jego losem, 
lecz wiedział dobrze, że zarzut uczyniony mu 
przez Karola, spotka go zewsząd. 

Wzruszył pogardliwie ramionami; cóż może 
go obchodzić większy lub mniejszy stopień sza- 
cunku, jakiego miał zażywać wśród społeczeń- 
stwa? Od poczucia własnej godności odwykł już 
dawno. Mógłże mu kto powiedzieć w oczy, że 
zabił Teodora? On tylko bronił praw Anny, nie 
więcej. 

Czyż zresztą musiał pozostać nadal w Neu- 
fali. Summa, którą Anna miała mu wypłacać 


rocznie, poźwalała żyć bez troski gdzi jek 
Mu «ię podobo! J roski gdziekolwiekby 


Nagle przystanął; oglądnąwszy się przypad- 
E Postzegł z: H glądnąwszy się przyp 

— Winszuję panu szezęśliwego przeprowa- 
dzenia procesu — rzekł tenże 

— Dziękuję panu, panie radeco — odparł 
Perl z wielee pokorną miną. — Niestety, proces 
pociągnął za sobą bardzo nieszczęśliwy wypadek. 

— Rozumiem, masz pan na myśli śmierć pa- 
na Jahnusa. 

— Tak jest; ludzie będą usiłowali na mnie 
zwalić winę. 

— A któżby był tak nierozsądnym; przecież 
pan nie dla siebie proces prowadziłeś, byłeś tylko 
doradcą prawnym. 

Perl wzruszył ramionami zakłopetany. 

— Wiesz pan jakie szczegóły o śmierci Jah- 
nusa? 


powiedzieć, że zajmie się pogrzebem nieboBzczy- 
ka. Wiesz pan co o tem? 

— Nie zgoła. 

— Baron był w niezgodzie z Jahnusem, te- 
raz z zapałem ujmuje się za samobójcą!... Nie te- 
go nie rozumiem! S nierć wprawdzie jest potężną 
rozjemczynią ; ja także nie powiem już złego sło* 
wa na nieboszczyka; no, ale trudno bym go zwał 
przyjacielem, kiedy przyjaźń nasza była dawno 
zerwana A cóż szczęśliwa dziedziczka, czy wnet 
zjedzie do Hoheneck ? 

— Nie wiem, panie radco. 

— Życzę jej szczęścia, choć mógłbym za- 
zdrościć. Żegnam pana, nie mam czasu. 

Z tami słowy rades uchylił z lekka kapelu- 
Sza i pospieszył naprzód. 

Na trzeci dzień odbył się pogrzeb Teodora. 
Oprócz dawnych podwładnych ojca, szedł za tru- 
mną tylko Zehmen, doktor Maro ze synem i ad- 
wokat Baner; z przyjaciół stołecznych nie pojawił 
się ani jeden. 

Cichy to był obrzęd; wszyscy czuli, że bądź 
co bądź nieboszezyk padł zdruzgotany ciężką dło: 
nią losu; winą jego było, że nie chciał, nie umiał 
z nim walezyć. Zgrzeszył, być może, dumą cywil* 
ną, lecz nie jego wyłącznie było to winą — wzra* 
stał wśród bogactw i nawykł do nich, a w tych 
warunkach niejeden może nie miałby siły przeżyć 
zupełnego zubożenia. 

Fo pogrzebie wszyscy czterej panowie po“ 
wrócili do u. ) 

— Doniosłeś pan nieboszczykowi o wniesio: 
nym rekursie ? czy masz zamiar prowadzić dalej 
proces? — spytał Zehmen adwokata. 

zę, Bynajmniej, nie miałby Ba celu I od: 
part Baner, — gdybym go wy nawet, ‘0 
tak cały majątek przypadłby terax pannie Ann:6 
Hassel, bo ona jest nsjbiższą krewną i spado- 


KRONIKA. 


Lwów 18. sierpnia. 


Wiadomości osobiste. Książe Adam Ba- 
pieha. wyjechał z Wiednia duia 15 b. m., udając 
się do Krasiczyna. — Profesor Szujski, bawi od 
kilku dni na wsi w Suchy dla poratowania zdrowia, 
co jednak nie przeszkadza mu pracować w bogatej 


bibliotece tamtejszej, — Profesor hr. Tarnow ski ; 
znajduje się wraz z rodziną od paru tygodni w 
Iwoniczu. — Księżna Windischgraetz, żona 


głównodowodzącego w Krakowie, przybyła tamże na 
mieszkanie, — Feldmarszałek-porucznik Wicenty br. 


A bele, przydzielony do generalnej komendy we 
Wiedniu, został przeniesiony na własne żądanie 
w stan spoczynku z tytułem generała broni ad 
honores. 


4 Antoni Kulmatycki, żołnierz polski z 
roku 1863, zmarł w tych dniach w Przemyślu na 
chorobę piersiową S. p. Kulmatycki rodem z Ga- 
licji pcd czas przedpowstańczych demenstracyj emi- 
grował do Włoch, po wybuchu zaś powstania 
pospieszył on wraz z innymi w szeregi naro- 
dowe. Wzięty na polu walki do niewoli i zesłany 
na Sybir za staraniem władz austrjackich został 
uwolniony. 

Ks. arcybiskup ormiańskiego obrządku Isa- 
kowiez, składał dziś przysięgę biskupią na ręce na- 
miestnika hr. Potockiego. 

Sprawozdanie przynależności wychodźców 
żydowskich w Brodach, którem się zajmuje, jak już | 
donosiliśmy, umyślnie w tym celu wydelegowany 
kapitan rosyjskiej żundurmerji Debil, postępuje dość 
szybko. Do pozawezoraj sprawdzono przynależność 
98 rodzin, czyli (512 osób). 

Konaurs. Rektorat szkoły politechnicznej o- 
głasza konkurs do końca września 1882 roku, celem 
obsadzenia dwóch posad asystentów w tute szej e. k. 
szkole politechnicznej, a to przy katedrach budowy 
machin i chemji ogólne. Te posady, do których 
przywiązane jest wynagrodzenie rocznych 600 złr. 
w. a, będą nadane przez kolegium profesorów na 
czas od 1. października b. r. do końca września 
1884 roku. Podania o powyższe posady, wystoso- 
wane do kolegium profesorów €. k, szkoły polite- 
chni:znej i zaopatrzone w potrzebne dokumenta, 
tudzież w dewody dokładnej znajomości języka pol- 
skiego, należy wnieść do Rektoratu przed upły- 
wem terminu konkursowego. 

Komitet gospodarczy I. zjazdu techni- 
ków polskich przesyła nam następujące wyjaśnie- 
nie: „Z powodu nadesłanych zapytań, wyjaśniamy 
niniejszem, że zamierzony zjazd w Krakowie (w 
dniu 8, 9 i 10. września) jest ogólnym  wiecem 
polskich techników, każdy przeto posiadający wy- 
kształcenie techniczne iw zawodzje technicznym 
pracujący ma prawo brać w nim udział”, 

Mianowanie. Minister sprawiedliwości miano- 


wał kandydata notarjalnego w Zaleszczykach, Karola | 


Macielińskiego, na 
Bukowinie, 

Mianowania w armii. Następujący między; 
innymi wychowańcy Akademii wojskowej w Wiener- 
Neustadt i technicznej Akademii wojskowej w Wie- 
dniu mianowani zostali podporucznikami: Z pier 
wszego zakładu: Ntanisław May w pułku piechoty 
bar. Ringelsheim nr 30, Mieczysław Paklerski w 
pułku piechoty ks. Parmy nr. 24: z drugiego: 
Jerzy Sypniewski w pułku artylerji polowej nr. 13, 
Stanisław Niedzielski w pułku inżynierji nr. 1, 
Władysław Gostomski w p. inż. nr. 2, oraz uczeń 
szkoły kadetów we Lwowie Wilhelm Stockmann w p. 
piechoty nr. 80. 

Germanizacja. Mamy pod ręką pieczątkę : 

„Goldfinger et Mühlbauer, Propination zu Jaroslau.* 
Rada miejska mogłaby pilniej czuwać nad prawami 
języka krajowego. 

Bułki śniatyńskie. Okazano nam dwa cie- 
kawe okazy bułek ze Śniatyna. Nie są one większe 
od przyzwoicie ID, 5 kartofia. Wytwórca te- 
go pieczywa, p. Eichel, jest widocznie zdania, że 
bułka nie aaae być wiekszą od żołędzi (Eichel). 
Nie lepiej podobno ma się rzecz i z mięsem w Snia- 
tynie. Ciekawi oglądać mogą rzeczone okazy bułek 
w eukierni Rotlendera, gdzie je złożono. Miejscowy 
urząd gminny winienby indarrera w sprawie Zza- 
grożonych kieszeni i żołądków Śniatynian. 

W spravie stręczenia sług i ofiejalistów , 
otrzymujemy pismo następujące : 

Każdemu wiadomo, że we Lwowie jest kilka 
koncesjonowanych binr "wywiadowczych i kantorów , 
stręczeń , które przecież dają daleko A ie ciowa gwa- 


notarjuszem w Staneszti, 


rancję, że rzetelnie wypełnią zyje na siebie obo | 


wiązki, aniżeli masa pokątnych faktorów. 

Jeżeli zwyczaj ten jest szkodliwym i demorali- 
zującym we Lwowie tak dla słnażbodawców jak i dla 
służby , daleko jest jeszcze szkodliwszym dla obu 
stron po wsiach. Mało który z obywateli wiejskich, 
przyjeżdżając do Lwowa i potrzebując jakiego oficja- 
listę lub sługę , udaje się z tem do biura, 
rucza tę sprawę faktorowi. 
wieść, że ma miejsce. Zjawia się wtedy natychmiast 
cała ćma biedaków, szukających kawałka chleba. Fa 


am W ae 


lecz po- | Myszkowski, 
Faktor puszcza zaraz | jeden ze stanu kupieekiego m. Kiele. 


DZIENNIK POLSKI. 


szczęście wypadek ten nie uini innych następstw, 
prócz zamaczania się. 

Warszawa 15. sierpnia Gaz. Kiel. dowiaduje 
się z pewnego źródła, że dla towarzyszenia uroczy- i 
stości koronacyjnej w * Moskwie . z obywateli i szla 
chty gubernji Kieleckiej wybrany został przez wła- 
dzę hr. Zygmunt Wielopolski, ordynat margrabia 
prócz tego wybranym jeszeze zostanie 


Zmarły w tych dniach w Warszawie śp Stu- 
dentkowski, b. właściciel apteki, zapisał 15,000 


ktor każdemu mówi do ucha, że ma bardzo dobrą | rubli tutejszemu Instytutowi głuchoniemych i ocie- 


posadę, każe sobie pokazywać świadectwa , że zaś 
tego na ulicy robić nie można, trzeba wiec iść do 
szynku. w którym płaci oczywiście szukający miej- 
sca. Tu dopiero pyta się faktor, ile dostanie za do- 
brą posadę ? Zaczyna się licytacja i to tem strasz- 
niejsza , że sekretna. Każdy z szukających pracy 
daje i obiecuje co może najwięcej. 


mniałych. 

Od kiłku dni z Krakowa i Zawiehosta nadcho- 
dziły niepokojące wiadomości o niespodziewanym a 
szybkim przyborze wody w Wiśle. Ostrzeżenia te 
nie były płonnemi, pod Warszawą od 4ch dni Wisła 
zaczęła także przybierać, Wczoraj stała ona już na 
wysokości 18 stóp, czyli, że poziom jej wyrównywał 


pałacu, Gdy jednak podszedł ku niemn, indywiduum 
ratowało się ucieczką, porzuciwszy rewizorowi tło- 
moczek na pastwę. W zawiniątku tem były srebra 
pałacowe. Kradziez ta w połączeniu z wiedeńskiemi 
| zabójstwami, poruszyła bardzo populację stolic Przed 
i Zalitawji. Skarżą się powszechnie na uspioną czuj- 
ność władz bezpieczeństwa publicznego. 
Samobójst:a. Dnia I5. t. m. zastrzeliła się 
w Csegled na Wegrzech hr. Klementyna Kornis, 
żona hr. Józefa Kornisa. Donoszą także o samo 
bójstwie w Keszthely, gdzie odebrał sobie życie o | 
pat Sóvegjarto, mianowany tamże przed kilku ty-| 
godniami proboszczem. | 
Międzynarodowy kongres antisem!tó6 v | 
odbędzie się dnia 11. września b. r w Dreznie, 
Przedmiotem obrad mają być środki celem wywoła | 
nia ruchu antisemickiego., Na kartach zaproszeń 
znajdujemy podpisy dra Henricego tudzież Istoczego 
i Onody'ego, posłów węgierskich, Karola v. Zerboni 


4 


Faktor po kilku dniach takiego poszukiwania | prawie poziomowi kamiennego bulwaru u przyczółka  prezydanta klubu reformy, Stóckerera i wielu in- 
przyprowadza do służbodawcy takiego. który mu dałj starego żelaznego mostn. Brakowało już tylko kilka | nych. Kongres trwać będzie 4 dni. 
najwięcej i jeszcze po ugodzie najwięcej dać obiecał. | cali (bnlwar ma wysokości angielskich stóp 13 i a 


Tak więc bardzo rzadko dostaje posadę prawdziwie |3), 
wart takowej i mający lepsze świadectwa, lecz ten, | szczęście wczoraj jeszcze przybór doszedł do e 
Przyjrzyjmy się * temu bli- | i po parogodzinnem staniu w mierze, woda zaczęła | Zulusów nad Tamizą. 


który najwięcej zapłacił, 


żej. Oficjalista jest zgodzony np. za 150 zł., a musi| opadać. Dziś do godz, 9 z rana ubyło jnż wody 10 |szczegółami , 
których natnralnie nie | cali. Niebezpieczeństwo zatem na teraz minęło. 


faktorowi dać za to 50 złr,, 


ma na razie; marnnje więc "najprzód swoje rzeczy, 


a częścią wystawia weksel. Faktor mając weksel w kąpauiu dnia 14. bm, czeladnik kowalski z Bielaw, i demona , który osiedlił się w iego wnętrzn. 


ręku , jest już panem sytuacji i wie o największych 
| tajnikach domu, w którym jest jego niewolnik. Ofi-| 


cjalista zniszczony stara się najprędzej odzyskać to, bn 


co utracił i weksel wykupić, 
na drugi raz. Nie łatwo mu to jednak przychodzi i. 
plącze się coraz bardziej w matnię lichwiarską. 
nie wychodzi to na dobre obu stronom, 
chlebodawcy — dodawać nie potrzebnię. 

Do Szezawnicy przybyło od 8, do 14. sier- 
pnia 59 rodzin, 77 osób. Ogółem zaś bawi obecnie 
w Szczawnicy 1504 rodzin, 2661 osób. 

Morderst* o spełnione zostało w nocy na 12. 
b. m. w Kropiwniku, w powiecie Dobromilskim, na 
wójcie tamtejszym i jego żonie. Morde'ca, którego 
jak się zdaje, zemsta popchnęła do zbrodni, nocą 
wlazł oknem do chaty i ostrem narzędziem zadał 
każdej z swych ofiar po kilka cięć w głowę. Are- 
sztowano jednego z włościan, jako poszlakowanego 
o tę zbrodnię. — W gminie Kniaziopolu tegoż po 
wiatu ofiarą morderstwa padł jeden z gospodarzy 
po powrocie z jarmarku, na który ze znaczniejszą 
kwotą udawał się był dla zakupna wołów. Żył on 
jeszeze, równie jak ofiary pierwszej zbrodni, kiedy 
go znaleziono, przytomności jednak nie odzyskał i 

nie było nadziei utrzymania go przy życiu. Energi- 
czne śledztwo za sprawcą tego morderstwa jest w 
toku, a pewien włościanin, jako poszlakowany, zo- 
stał już aresztowany. 

Ojcobójstwa dopuścił się włościanin Jędrzej 
Sarna, w Bziance powiatu Rzeszowskiego. Podczas 
sprzeczki uderzył ojca swojego cepem w głowę tak 
nieszczęśliwie, iż tenże następnego dnia życie za- 
kończył. Ojcobójca sam zgłosił się do sądu z wy- 
znaniem swej winy, 

Wypad.i. W przystępie obłąkania włościanka 
pewna w Chomiakówce, w powiecie tłumackim, pod 
łożyła ogień pod dom mężowski, który spłonął wraz 
z zabudowaniami gospodarskiemi.  Winnych brakn 
nadzoru nad umysłowo chorą pociągnięto do odpo- 
wiedzialności. — Koło młyńskie w wiatrakn dwor- 
skim w Antoniowie, w pswiecie tarnobrzeskim, po- 
chwyciło i zgruchotało na śmierć włościankę, która 
doń nieostrożnie się zbliżyła. Wypadek ten jest 
przedmiotem dochodzenia sądowego 

Wykaz inspekcji e. k. dyrekeji policji 
z dnia 17. sierpnia, Skradziono w nocy na 15. bm. 
panu J. H. z pom. w Samborze 6 sznurków pereł, 
1 bindę perłową, 2 złote broszki, 2 zegarki złote, 
1 łańcuszek srebrny, 11 łyżek, 5 widelców i 9 İy- 
żeczek srebrnych włącznej wart. 1540 złr. — Zło- 
żono w pol. zapomniane przez niewiadomego palto 
letnie, rzemyki podróżne i parasol popielaty. 


oficjaliście i 


(JD) Kraków 17. sierpnia, Powoli zaczyna się 
Kraków zaludniać ; codzień zwożą wózki góralskie 
wracających z gór, a próżne odjeżdżają z Krakowa, 
gdyż ciągły deszcz nikogo do wyjazdu nie zachęca. 

P. Muczkowski, wiceprez. miasta, zwidzał w po 
niedziałek roboty p. Klugera nad sprowadzeniem wo- 
|dy zaskórnej (w myśl p. Szlachtowskiego) z okolicy 
Zabierzowa i Mnikowa. Odwidziny te zakończyły się 
dość niefortunnie, gdyż wiceprezydent nachylająe się 
'nad brzegiem, pośliznął się i wpadł do Rudawy. Na 


Jorzynia. Wszystko byłcby tera» innaczej, gdy- 
by n'eboszczyk dał był sę namówić do widzenia 
się z kuzynką. Napróżno usiłowałem skłonić go 
do pa i mapróżno przedtładałem, że chętną jest 
o zgody. 

— O, niejeden peanie zarzuci mej narze*zo- 
nej nieużytość ; ozwał się Karol — pan 
Mid jeden wiesz jak pragnęła wejść w u- 


— Tak jest, wiem i niepozwolę obarczać jej 
w moe oberności takim zarzutem. 

— Będzie to wielką przysługą dla nas oboj- 
ga. T:raz gdy sprawa skończona, ustaje także mce 
pełnomcenictn a, wydanego na czas trwania pro- 
rasu Antoniemu Perlowi. narzeczona moja wolną 
jest od wszelkich wzęl;dem niego zobowiazań, o- 
prócz zobowiązań pieniężnych, a ponieraż nie u- 
wzęl.dnił jej życzeń w kwestji ugody, więe, pro- 
szę, zechciej pan być nadal jej doradzcą prawnym. 
Anna pragnie uczynić co tylko w jej mocy dla 
uezczenia pamięci zmarłego; pragnie zaspokoić 
P+ a pa ma jakie pretensje do niebo- 

; odejmie 

Baner AR RR ACL 

— Może kto źle to zrozumia; 
Nie! — przerwał mu Zeh 
pan to śmiało, 
zamiar I 

Baner podjął się tego zadania. 

— Jesteśmy więc sąsiadami, 
— zwrócił się baron do Karcla, — Żyjmy w 2ga- 
dz e -„przyjaźni sąsiedzkiej. Ja rozmyślnie niko- 
mu nie włażę w drogę, czyń pan tak samo, a bę 
dzie dobrze. Jeśli mógłbym służyć jaką rads, to 
proszę, zgłoś się pan do mnie. Szczęść Boże ! 

Uścispął dłoń n łodzieńca i odjechał. 

Po raz pierwszy zwidził Karl w towarzy- 
stwie oies i Banera wspaniałe komnaty zamku, 
który obecnie był już własncścią Amny. Przepych, 
jaki tn panował, olśnił go prawie; zwrócił uwagę, 
Kd chyba nigdy nie będzie się tu ezuł jak w 

omu 

— O, urzyzwyczaisz sią pan niebawem, — 
td ar} Ber er. — Przyzwyczajamy się t k prędko 


— wtrącił. 
men. — Czyń 
wszyscy uszanować muszą zacny 


panie doktorze, 


do tego, co piekne, Czy narzeczona pańska wi- 


działa już te komnaty? 


— Nie jeszcze. 

— Jak pan tu z nią przybędziesz spojrzys: 
na wszystko innem okiem. 

Maro stał tymczasem w oknie i zachwycał 
się pysznym widokiem parku. Karol zbliżył się 
do ojea i pocałował go w rękę. 

— Musisz tu wkrótce przybyć z Hildą ojcze 
— ozwał się. — Wam bardziej jeszcze potrzeba 
świeżego powietrza i słońca, aniżeli mnie i Annie. 

— My tu mniej jeszcze cd was się nadaje 
my — wtrącił Maro z uśmiechem. 

— Anna dlatego tylko cieszyła się tak na to 
dziedzi two, że będzie mogła osłodzić wam życie 
i wywdzięczyć się za ofiarę, jakąście dla mnie 
ponieśli. 

— Przecież jej nie opowiadałeś... 

— Owszem, opowiedziałem j-j wszystk”. Jej 
serce tak czyste, a usta tak prawdomowne, że 
niepodobnemby mi było utaić co przed nią. Wie. 
że dawniej byłem lekkomyślnym, wie, że ty ojeze 
oddałeś cały majątek, by ratować mój honor, ale 
wie także, żem ja już z dawnych słabości ule- 
czony na zawsze, że nawet największe bogactwa 
nie zdołałyby już teraz powieźć mnie na roku- 
szenie. Musiałem jej to vowiedzieć ; dowiedziawszy 
się „później mogłaby słusznie stracić zaufanie do 
mnie. 

— Masz słuszność, a zaufanie bez granie, to 
na'trwalsza podwalina szczęścia. 

— Oprócz tego mam jeszcze inną myśl, za. 
praszając was tutaj — mówił dalej Karol. — Anna 
nie dałaby się skłonić d> zamieszkania tutaj z 
matką tylko, ja nie mogę, ma się rozumieć, teraz 
jeszcze tu zamieszkać, gdy wy będziecie, może da 
się łatwiej namówić. Wtedy poznasz ją, ojcze, 
lepiej i pokochasz. 

— To mnie najbardziej cieszy, że Hilda znaj 
dzie w niej siostrę. 

— O tak, będą sobie siostrami! Więc zrobisz, 

o co cię prosiłem ? 
Dobrze, dobrze — odparł Maro z uśmie- 
chem — tylko zdaje mi się, że 
się stąpać swobodnie po tych posadzkech i kobier-| 
cach | (C. d. n) 


emee 


e| która także jadła. owe mięso , 


nigdy nie neuczę | 


a woda byłaby zalała brzeg warszawski. 


Poznań 16. sierpnia. W Noteci utopił się przy 


„pod Nakłem. 


Kilku ludzi z Wiekostowa , pod Inowrocławiem, | pokoić bałwany morskie. 
dło się mięsa z krowy, padłej na zapalenie śle- szedł Cetewajo do zdrowia i rozwinął przy obie- (wiązanie dachu, chcieli 
gdyż faktor zda się i dziony. Trzech znich zachorowało niebawem i dwóch | dzie apetyt, 


umarło, a trzeci jest bez nadziei życia. Maciorze. 
musiano ją zabić i zakopać, 

W tych dniach mają być ustawione słnpy i po 
ciągnięte druty do telefonn pomiędzy Trzemesznem 
a Orchowem , i telefon niebawem zacznie fnakcjo- 
nować. 

Ka. Burauiecki, wikarjusz z Czarnkowa, skaza 
ny w r. 1974 ża rzekome nieprawne wykonywznie 
funkcyj duchownych na banicję z W. Ks. 
Poznańskiego i obwodów regencji Frankfartskiej 
i kwidzyńskiej. otrzymał na podstawie reskryp:u mi 
nistra spraw wewnętrznych pozwolenie na połyś w 
m. Poznaniu i obwodzie miejskim poznańskim. 

Wieś Dobczyn, pod Śremem, kupiła dn. 2. bm, 
dla córki pani Krzysztoporska z Wieszczyczyna od 
p. Stablewskiego za 93,500 tal. 

Na Górnym Szląsku w Szopienicach żandarm 
nie pozwala u wejścia do ogrodn Hamburgera, gdzie 
odbywała się zabawa polska, na napis: „Witaj pol- 
ski narodzie, u Hamburgera w ogrodzie!* i napis 
ten, jako okropnie rewolucyjny i zagrażający bezpie- 
czeństwu całego państwa, usuwa. 

W Poznaniu policja nie pozwoliła muzyce cygań- 
skiej grać polskich melodyj, zapewne dla tych sa- 
mych co i powyżej powodów. Prawdopodobnie cho- 
dziło tn głównie o hymn nasz narodowy: „Jeszcze 
Polska nie zginęła.“ — Widocznie hymn ten wolno 
grać tylko na polu bitew. Tam on nie zagraża bez- 
pieczeństwu państwa. 

Dowiadnjemy się też, że na domu, gdzie da- 
wniej było gimnazjum Marji Magdaleny, nie pozwo- 
lono wstawić tablicy pamiątkowej 800 letniego istnie- 
nia, a nie pozwolono dla tego, że to byłoby fałszem 
historycznym, gdyż już kilka lat jak rocznica ta u- 
płynęła. Czy to wszystko nie doskonałe? 

Z Berlina donoszą, że wywołało tam wielką 
sensację aresztowanie dyrektora moabickiego celko- 
wego więzienia, pułkownika Falkensteina. Dyrektor 
znajdował się na kuracji w Landeku i tam został 
przytrzymany. Przyprowadzono go do Berlina wraz 
z innymi pospolitymi zbrodniarzami, Gdy się sprawa 
nieco wyjaśniła, wypuszczono pułkownika na wolną 
stopę , śledztwo jednak toczy się dalej, W tejże sa- 
mej Sprawie aresztowano również dozorcę moabickie- 
go więzienia, Pierera. Powadem tych aresztowań 
jest ucieczka jednego z więźniów. W papierach do- 
zorcy miano znaleźć ślady, że nie tylko on, lecz i 
dyrektor przyczynili się do tej ucieczki 

„Augsburger Allgeme n» Zitangć ogła- 
sza na czele dzisiejszego numeru. że od 1. paździer- 
nika będzie wychodzić w Monachium. Ludzie, któ- 
rzy się przyzwyczaili przez lat tyle (dziennik ten 

wychodzi rok 85) do dawnego tytułu, będy teraz 
mówić chyba: Die Münchener Augsburger Allge 
meine. 

N.b.b indyjski przybył w tych dniach do 
Wiednia i stanął w „Hotel Metropole* wraz ze swym 
orszakiem , składającym się z lekarza przybocznego 
i dwóch Indjan. Jest on synem księcia i zwie się 
E | Nawab Tubal nd Dowlah. Prócz cery, zdradzającej 
jego pochodzenie, nie ma on w sobie nie nadzwyczaj- 
nego, owszem. zachowuje się i ubiera tak jak wszy- 
scy inni i mówi wybornie po angielskn. Natychmiast 
po przybyciu do hotelu poszedł młody książę do ką- 
pieli, a następnie z adł wybredne śniadanie i po spo- 
czynkn pojechał do konsulatu angielskiego. 

De sprssy tlsze esziarskiej przybywają 
dotąd nowe szczegóły, co samo już sprawia iż się 
nią ciągle zajmuje dziennikarstwo. W ostatnich cza- 
sach przydały jej rozgłosu także pewne nieporozu- 
nia pomiędzy sędzią śledczym, Barrym a proknrato 
rem, Nagym. Donosiliśmy już że węgierskie mini- 
sterstwo sprawiedliwości wydelegswało z tego po- 
wodu do Nyiregihazy radcę ministerjalnego, Ber- 
czelyego, który nietylko stanął po stronie Barryego, 
prowadzącego śledztwo z wszelką Ścisłością i su- 
miennością, ale jest nadto za przeniesieniem zastęp - 
cy prokuratorji, Nagyego który się zdaje nieprzywią - 
zywać wielkiej wagi do tej tajemniczej awantury lub 
jest przynajmniej za niezbyt surowem jej traktowa- 
niem i nie dość ściśle przestrzega niedostępności 
więzienia ś'edczepo. Jako szczegół nowy w te; spra- 
wie podaje protokół śledczy okoliczność, że gospo 
dysi nazwiskiem, Huri, u której służyła Esterka, 
zawołana do rozpoznania znalezionych zwłok, nie 
cheiała ich w żaden sposób widzieć a dostawezy 
spazmów, musiała być od tego zwolnioną. Co się 
tyczy pochodzenia tych podstawionych zwłok, to 
krąży wersja. że zostały prawdopodobnie wzięte z 
cmentarza w Irholez, gdyż tamtejsi mieszkańcy pe- 
wnej nocy widzieć miesi żydów, rozkopywujących 
groby, a tylko rozporz,dzenie zastępcy żupana. wy- 
d«ne właśnie podówczas i zakazujące jaknajsuro 
wiej wszelkich agita: yj autiżydowskich, przytłumiło 
tę sprawę i dlatego nie doszła ona wcześniej do 
wiadomości władz sądowych 

Kradzież w pałacn hr. Audrussyego w Buda- 
Peszcie zajmuje wciąż nader silnie mieszkańców stoi 
licy węgierskiej. Jak skonstatowano, rabusie dostal 
się nocą do wnętrza po sznurowej diabinie , którą 
zarzucili na balkon. Wielkie szyby w drzwiach, pro- 
wądzacych z balkonu do salonu, przerznęli zwykłym 
sposobem szklarskim, zabrawszy zaś i zuiszczywszy 
| wszystko co było kosztowniejszego , spokojnie wydo- 
stali się z pałacu. Około godz. 8 z rana widział 
|wprawdzie rewizor policyjny jakieś podejrzane indy- 
widnum z zawiniątkiem przed bramą okradzionego 


uj 


opuchła cała szyja ij Cetewayo wraz ze swą szczupłą drużyną 


Cetewayo w Londyu'e. Z Londynu piszą 
a |pod datą 6. bm.: Obok wypadków egipskich zajęty: 
jest obecnie cały Londyn gorączkowo pobytem króla 
Pisma przepełnione są też 
przeważnie anegdotycznej treści, Gdy; 
Cetewayo dostał choroby morskiej w ciągu podró- 
i ży, wezwał lekarza, zaklinając go, aby wypędził zeń 
Nastę- 
puie rozkazał kamerdynerowi w sposób kategoryczny | 
Niebawem jednak przy- i 


budzący podziw i zazdrość obecnych. 
Podczas podróży z miasta Cap do Madery spożył 
obok | 
mnóstwa innych potraw -— nie muiej jak O cetna- 
rów mięsa wołowego. Radość króla, gdy ujrzał P 
mouth, nie da się opisać, Zapytany o zdanie o 
bietach augielskich, rzekł: „Podobają mi się, pou 
waż są czyste; podziwiam ieli strój, ale nie potr 
bym umiłować prawdziwie kobiety angielskiej.“ 
drodze z Southamptonu do Londynu uderzyła go sz 
kość kolei żelaznej. Król i towarzysze jego poz 
kali sobie uszy palcami i patrzuli z przerażeniem 
obie strony. Po chwili osłupienie zmieniło się w 
buchy podziwu i zachwytu uad pięknością kraj 
zów i dorodnością zboża, Co chwila wydawali n 
sieni Zulusowie stereotypowy okrzyk z angies: 
„Wonderful!“ Były król Zulusów mieszka w pięknjyn 
domn w Mclbury-R»ad , Kensington, wynajętym od 
pewnego malarza , którego pracownia służy Cete- 
wayowi za salon. Przed południem przyjmuje odwi- ; 


dziny. Dał się już ze swojem towarzystwem fote- 
grafować., 


li 
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Notatki artystyczna, Ktogcie i nadkowa 


Teatr letni. Dziś w piątek dnia 18. sier- 
pnia przedstawienia nie ma. 

W „Taniem wydawnictwie“ A, Wiślickiego 
w Warszawie, obejmującem wiele cennych utworów 
literatury europejskiej , wyszedł tomik 47 i 48, za- 
wierający przekład dwóch obrazów z przeszłości, 
czeskiej powieściopisarki Karoliny Świetli, p. t. „Z 
rodzinnej kroniki.“ 

Wszyscy za jednego! Pod tym tytułem wy- 
szła obecnie z druku w Kijowie, nakładem księgarni 
Bolesława Koreywy fraszka p. Włodzimierza Wyso- 
ckiego. Fraszka napisana jest z wielkim humorem i 
talentem. Przedstawia ona w świetle gryzącej saty- 
ry niektóre typy naszych posiadaczy ziemskich na 
Ukrainie. 

Wędrowiec. Redaktor Wędrorwca, p. Filip Su- 
limierski, kierujący od wielu lat tem pismem, zamie- 
rza prawa własności przelać w inne ręce, 

Zarząd centralny Towarzystwa gospod. 
w W. Ks. Poznańskiem ogłasza, że autorem drugiej 
za najlepszą uznanej pracy konkursowej p.t. „Prak- 
tyczny podręcznik o plantacji buraków cukrowych* 
jest p. Łazarz Krause z Chróstowa, w powiecie Ino- 
nowrocławskim. Praca ta drukowaną będzie jako do- 
datek do Ziemianina. 

Ljórastjorna Bjórnson znakomity dramaturg 
norwegski, obchodzi w tym roku 50 letnią rocznicę 
swych urodzin, którą caly kraj również pragnie 
uczcić uroczyście. Nazwisko jego znane jest i u 
nas, chociaż nie w tym stopniu, jakby się to nale 
żało dls genialnego talentu Bjórnsona. Na scenie 
lwowskiej przedstawiono przed laty dramat tego 
antora „Bankinctwo*, a mimo to iż rzecz ogólnie 
się podobała, nie próbowano przedstawiać, niestety, 
innych utworów norwegskiego poety, chociaż rosnący 
rozgłos imienia jego i powodzenie, jakie miał na 
scenach niemieckich, powinneby i nasze sceny nakło- 
nić do tego. 

Zostawiając rzecz tę jednak uznaniu dyrekcji, 
cznjemy się w obowiązku dać choć krótką notatkę 
o człowieku, który tak powszechną miłość zjednał 
sobie pośród swego narudu, ceniony zarówno jako 
poeta, nowelista i dramaturg. 

Bjórnst erne Björnson urodził się w roku 1832 
w domku ubogim pastora, w okolicy ubogiej, w 
której wieśniak ledwo co piąty rok może liczyć na 
zbiory. Wychowany skromnie, ale starannie, w 17. 
rokn życia swego przybył na dalsze studja du 
Chrystjanii, gdzie zawiązawszy przyjaźn z poetą 
Vinjem i historykiem arsen prowadził życie pełne 
burz. 4 powrotem do domu rodzicielskiego w 1852 
roku, Bjórnson przyjrzał się bliżej życiu ludu 
wiejskiego i zaczął pisać pieśni w duchu ludowym 

Kiedy napowrót przybył do Chrystjanii, próbo 
wał sił swych początkowe jako recenzent teatralny 
Krytyki jego, pełne zapału, zwróciły na siebie uwa 
ge, choć równocześnie niemniej wielu poczyniły mu 
nieprzyjaciół, W tym samym czasie napisał on dra 
mat „Młode małżeństwo* ; rzucił w świat kilka po- 
wiastek, osnutych na tle życia wiejskiego, które 
powszechnie się podobały. Pomiędzy temi powiast 
kami było kilka wspaniałych kreacyj, odznaczających 
się dramatycznością. Wkrótce sam autor poznał ró 
wnież, że właściwem polem jego jest dramat i dla- 
tego zwrócił się znów do tego pierwszego ukochania 
swego i napisał „Marję Stuart* i „Sygurda*. Przez 
lat kilka następnie prowadził sam teatr, naprzód 
w Bergen r. 1857, poźniej zaś, od r. 1865—67 
w Chrystjanii. Ale nietylko na tem poln odznaczył 
się Bjórnson, był on równie czynnym politykiem czy 
to jako dziennikarz (w ergensposten, a poźniej 
w Norsk Kriteblad ), czyli też jako mowca pełen 
zapału i ognia. Od początku działał on na tem 
polu przeciw ściślejszej unii ze Szwecją i właśnie 
to jako obrońcę niepodległości swej czci go dziś 
cała Norwegja. Wymowa jego gorąca i pryskająca, 
niby wulkan lawą, tuk jest ceniona w Kraju, > 
każda zapowiedź, iż na wiecu będzie mówić Bjorn. 
son, ściąga z dalekich wkolic masy wieśniaków, 
radych usłyszyć ogniste słowa swego „naczelnika", 

Włlesiuik Jewropy, znany miesięcznik rosyj- 
ski, zamieszcza artykuł Kestomarowa o „Kraszance* 
Kulisza, 


(wzrckiem na księdza — który desp*rując rękami 


lehe. Uznałem to za rzecz nieobyczajną na cerkwi, 


"| Nie 
|szycki jest 


|wyciągnęliśmy jedną na dach, a drugą wzięliśmyj 


Z IZBY SĄDOWEJ. 

(R) Złeczów 17. sierpnia. (Krzyże trzy 
mienne). Zasluguje na wzmiankę jedna scena kon 
frontacyjna z ks. Gutkowskim. Na interpelację pr 
kuratora wystąpiła Marjanna Łobaj współoskarżon 
i zaprzeczyła twierdzeniu aktu oskarżenia jakob 
słyszała od swojego męża, że ksiądz pouczał go 
jak sobie mają postąpić, a mianowicie, że mają ude 
rzyć w dzwony, i na podstawie tego pouczenia mąż 
jej pierwszy zapropono=ał ten śrolek na djakóweć 
(w zgromadzeniu parafijan. Owóż Marjanna prostuje| 
że nie od męża to styszałaale od samego ksieę*| 
dza kilkakrotnie, 

Ks. G. energiczue prot- stuje, zwracają” się 
do kobiety, i w/ywajac ją aby się namyślała cof 
mów. | 

Marjanna obstaje przy swojem i dodaje: 
ksiądz skazały, że sproda st chudobn do ostatnioho 
chwosta, à na swojem postawyt. © | 

Ks. G. Ależ kobieto! — Marjanna: Taki 
jest, a gdy przyszła na nas bieda, toś.e howoryly | 
do nas: terpit Jude, meni obiciałyśte zbiżą daty. 8] 
ne dały (wybucha płaczem, ciskająć rozżałonym 


sada na swoje miejsce). 

Przystąpiono potem do przesluchania świadków. 

Pakuszewski Ferdynand, przedsiębiorca 
, budowy, człowiek 5U letni, czarno ubrany ze sprę' 
,żystym wyrazem twarzy, potwierdza w ogóle wszy 
stkie szczegóły zaaarte w oskarżenin: W planie 
'hyły iedneramienne krzyże. Gdy cieśle ukończyli 
wystawić zwyczajową wie | 


i kazałem wysiawić krzyż z desek „bity jeduora 
oy a na nim wieniec zawiesić. Lecz ks. Gui 


wiedział: m jeszcze wowczas, że hr. Dziedu* 
przeciwny, wiec zaniechałem opozycji, 
ksiądz zawołał żyda Izaaka Grottlieba ślusarza $ 
kazał mu przy mnie zrobić 4 krzyże takie za 3% 
gld., dając zadatku 5 gld. Gdym się dowiedział, $6] 
wachmistrz Żandarmerji był z zapytaniem u Gott] 
lieba, powstały we mnie znowu wątpliwości, Udało% 
się do starostwa, gdzie mi powiedziano, że ma 
obowiązek trzymać się planu. Kazałem tedy Gott 
liebowi: nie rób. Ksiądz zaś zawołał w marcu b. © 
ponownie Gottlieba i kazał: rób. Dość, że pod mo | 
ją nieobecność, gdy blacharz kończył robotę na kof 
pule założono krzyże trzyramienne, a właśnie to% 
największy — na kupule założono kiepsko, bo od | 
wrotnie, i trudao było zmienić, bo gratownie zabili. 
Już przedtem słyszałem o nieporządkach w groma? 
dzie, a gdy patron wytoczył mnie, księdzu i członu“ 
kom komitetu pozew prowizorjalny, oświadezyłen 
zaraz w sądzie, iż gotów jestem zmienić krzyże, i 
zamówiłem takowe u Uirtlera w Złoczowie. Abf 
zaś być pewnym, przed założeniem ich, udałem sić 
do sędziego Kaszewki i mówiłem z wa*hmistrze | 
żandarmerji. Sędzia nspokoil mnie, że ponieważ im 
ni otrzymali także wyrok prowizorjalny, przeto nê 
będą przeszkadzać. Naczelnik żandarmerji zaś 
świadczył, że da pomoc, skoro ¿trzyma od sąd 
wezwanie; w tym celu naprzód konsygnuje żandsr* 
mów na wszelkie wypadki, Dnia 26. kwietnia z raf 
na z pomocnikami Waleniyńskim i Daćkiem ndałew! 
się na cerkiew. Mielismy dwie drabiny do dyspozy'| 
cji niewystarczające, więc wylazłszy na zakryscję 


również ze sobą, by ją przystawić do wyższego da 
chu cerkwi, a potem przy pomocy drugiej drabinki, 
kt rą trzymali Daćko i Walentyński, wlazłem ná 
kopułę i zacząłem piłować krzyż trzyramienny 
W tem uderzono na gwalt w dzwony, Lud sić 
zbiegł i wśród przekleństw, hała u i krzyków ciskał 
na sas kamieniami, Z początku nie zważałem na 
nic, i piłowałem, ale wkrótce poznałem niebezpie 
czeństwo, zwłaszcza iż także z wewnątrz cerkwi 
której zamek rozbito, zaczęli się niektórzy dobywać 
d: kopuły, i tylko Daćko usiadłszy na drzwiczka M 
poz.omych tamże, przeszkodził wdarcin się, Położe” 
nie moje już z naimy rzeczy — przy wysokośóg 
prawie dwnpiętrowej było nirbezpieczne: nie mia 
łem żadnego pewnego oparcia. Zacząłem krzyczeć 
„gwałtu!* Kur,z mię porwał w nogę; i siraciłemń 
prawie przytumność, gdyż kamienie latały mi koło 
głowy, a słyszałem z doln hałas: Łajdaki, rabuśni | 
ki, hajdamachy, złazit, bo was skieuem. Danyłó 
Fed; rowicz dzwonił, a Ignacy Łobaj i djak Łotocki 
głównie się odgrażali, Zubek policjant biegał w iłu: 
mie i zagrzewał ludzi, nawet Barbara Karpowicz 
ciskała kamieniami. (Barbara przerywa: Bihme 
an m się tknuła Łamiuia). Wreszcie zd. cydowałed 
się zleźć z niebezpieczeństwem życ a. Otoczyli mnić 
strażnicy skarbowi, bo tłum chciał się rzucić nél 
mnie, i zabić jak kota, tak wszystko było rozja” 
szone, 

Świadek rekognoskuje wsżystkich uczestników 
gwałtu po kolei, żąda ich ukarania i domaga sig 
200 złr. wynagrodzenia za strach. 

Na zapytanie obrońcy Wesołowskiego, o* 
świadczą, że o rekureie podanym przez księdze 
Gntkowskiego przeciwko wyrokowi prowizorjalnenć 
wiedział, ale go nie podpisywał. (Jest zaś pedpi* 
sany na nim przez kogoś). Na pytanie prokmatorś 
dodaje, że mn ksiądz w razie przystąpienia dt! 
zmiany krzyżów groził: „Ja panu zastanowię robotoj% 
— i nie ręczę za pańskie życie“. 

Świadek Bronisław Malkowski, 
(40 lat) opowiedziawszy bezskuteczne zachody, jakiej 
czynił na wezwanie rządcy SŚwieżawskiego i raze 
z nim, aby księdza Gutkowskiego odwieść od 
miaru demonstrowania nowemi krzyżami, dodaje 
że słysząc dzwony na gwałt, pobiegł do burmistrzf 
Skorobohatego i zastawszy go w kancelarji gminne 
przy obliczaniu podatków zapytał, czy wie czegij 
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dzwonią, kiedy się nie pali. Burmistrz obojętni 

odrzekł: „Tam jeszcze większe gwałty będą*, m 
Oskarżony Skorobohaty: Pan aptekarz mój go 

złość na mnie, bo on sam chce zostać burmistrzem- sty 


Już 6 lat kopie podemną dołki, 

Świadek Malkowski. To nie prawda. By: 
iem przez 4 lata przedtem burmistrzem i miałem! 
tego dosyć. | 

Skorobohaty: Pan aptekarz nastawał, abf* 
mi sianożęć odebrane. 

Malkowski: To inna sprawa, 

Prokurator (do świadka.) Czy żandarmi 
mogli słyszeć gwałt ? 

wiadek: Doskonale, 
alarmowąne, 


Osie miasto było sa) 


+| NIĄ — aby pani nie krzyczała.) 
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Prokurator: To rzecz szczególna, że sięprzybyłych na posiedzenie , tj. do minimalne cv: 
nie ruszyli, a przecież w takich razach nawet bez |iry, potrzebnej dla powzięcia uchwał. Prze vodni 
polecenia — z własnej inicjatywy mają obowiązek |czył p. Wacław Dąbrowski. Otwierajse posiedze» 
interweniowania. nie przewodniczacy zaprosił panów radnych na 

Świadek Włodzimierz SŚwieżawski, rządca| nabożeństwo, które odbędzie się nazajutrz, jako 
hrabiego Dzieduszyckiego, potwierdza szczegóły aktu] w dzień urodzin cesarza. Udzielono następnie 
oskarżenia co do uchwał komitetu parafialnego if iwumiesięczne urlopy drowi Czyżewiczowi i prof. 
starań celem usuniecia samowoli księdza. Zacharjewiczowi, poczem zabrał głos prof. Ciesiel- 

Świadek Daćko Franciszek, kamieniarz, obe | ski, wnosząc interpelacja w dwu sprawach : nieo- 


Towarzystwo nafciarskie , zajmujące się eksploa- 
tacją petroleju nad jeziorem Kaspijskiem, nieopodal od 
miasta Baku, wysłało do Wuropy na próbę 30.000 ce- 
tnarów nafty, w celu wyrugowania petroleju amerykań- 
skiego. Niebawam mają nastąpić dalsze transporta. Przy 
tej sposobności na:łmieniamy, że z Ameryki importują 
corocznie do Austrji dwa miljony cetnarów nafty, a Ga- 


licja produkuje rocznie 600 000 cetn J x 
Lwów 16 sierpnia (Sprawozdanie zbożowe z wagi 


cnie przy drodze krajowej Załoziecko Zborowskiej, |szyszezonego kanału na Łyczakowie i reparacyj, PORE. NOC aj Ra PER złr. 
chłop młody i piękny jak malowanie — Rusin, |dokunywany:h w szkole św. Antoniego, które ma- = 2 a Virgen biała 950 do 1084, wą 
pomagał Pakuszewskiemu przy zmianie krzyża, po-|ja się prowadzić nader powierzchownie. Przewo. | 752 T a == żyto 5 50 du 610, bi ro- 
twierdza w ogóle cały fakt gwałtu, tylko co do|dniczący oświadcza, że osobiście wejrzy w te spra- | *"nv += Ei 5:50, jęczmień na paszą —— do —:--, 
pojedyńczych osobistości w porównaniu z zeznaniami| wy, poczem rada przystępuje do kolejnego rozpa |9w%Ie8 =T. * 20 do 580, groch do gotowanie złr. 
w śledztwie staje się chwiejnym bądź sprzecznym |trzenia punktów porządku dziennego. Punkt 1 lit. į 1 99 w groch na paszę —— do —*—, kukurudza 
Aby się uchronić przed kamieniami, wlazł w kopułę, | i b, dotyczący budowy kanału w uliey Lwiej il—— do——, hreczką —-— do —* —, koniczyna czerwona 
wołając jak najgłośniej „gwałtu“, i siedział tam|Sieniawskiej, z powodu nieprzybycią sprawozda- | 777 do a tymotka -'—-, do ——, P = do 
wytrwale, nawet gdy już Pakuszewski i Walentyń- į wey p. Galla, nie mógł być roztrząsany. Punkta| 77 bób "Ar do —*--, wyka —'— do ——, spirytus 
ski uszli z dachu, Zgraja krzyczała na niego, aby|2 i 3 a) nie mogły przyjść pod obrady, wyma-|7— do ——. 


złaził także, ale odstawiła mu drabinę. 

Jeden z oskarżonych, obwinieny właśnie o ten 
podstęp, twierdzi: „Mówiłem — zleź Franciszku — 
na co wam tego, a drabinę odstawiłem, szczoby 
kto ne wychwatył — nie dostał się na dach i nie 
strącił Franciszka. * 


gały bowiem obecności przynajmniej 50 radnych. Z nad Sanu. Wyczytawszy w „Dzienniku Polskim* 
Co do punktu 3 b), dotyczącego wydzierżawienia | Forespondencję z Krakowa, datowaną 5. sierpnia, pospie- 
prawa propinacji w Kleparowie i Hołosku Małem, |578m kilku słowami objaśnić szanownego korespondenta. 
w zgodnie z wnioskiem sprawozdawcy, prof. Cie- | aniu szanownego korespondenta, jakoby ze względów 
ielskiego, uchwalono przedłużyć dzierżawę pro j- ; ekonomicznych życzyć robia należało, by kol-j prowa- 
nacji na dalsze lat 3 Joelowi Lipszycowi, kt ry | 17000 nie od Rzeszowa, ale od Tarnowa do Sandomie- 


Świadek z wyrazem powątpiewania przyj- | podniósł czynsz propinacyjny e 60 złr. Załatwiono , "7%: śmiem się sprzeciwić; według mego widzenia rze- 
muje to tłnmaczenie życzliwe. Zlazł z dachu do-|następnie punkt 4 pozycje a), b), e), d) i e), t°% > a> ważniejszą linjy ekonomiczną i strategi- 
piero, gdy żandarmerja przyszła. Likwiduje sobie sprawozdawcą których był p. Gołąb. Z punktu, 97% byłaby linja Hzeszów.Nisko-Rozwadów-Zawichost. 


10 złr. szkody „za s rach*, lecz nie żąda ukarania 
osobnego winnych 

Wspomnieć mnszę, że podczas zeznań tego 
świadka niektórzy oskarżeni twierdzili, iż Paku- 
szewski był na linewce przywiązany, więc nie był 
w niebezpieczeństwie życia. 

Na pytanie prokuratora potwierdza Świadek, 
że zgraja z dołu krzyczała: „Rabnśnyki, rabujete 
naszn cerkow, złarit — bo was skienem — tak 
ksiądz skazaw.* 

Świadek Walentyński Jakób, Polak, maj- 
ster mularski, przebył także bombardament na da- 
chn, lecz jako człek przezorny, aby ujść pocisków 
kamiennych, położył się pod kopułą na dachu. 
Słyszał, jak Barbara Karpowic: krzyczała na Pa- 
kuszewskiego, piłującego krzyż: „żeby cię tak 
po kiszkach rznęło — jak ty nasz krzyż 
Tzniesz!* — na ĉo Karpowiczowa — istna me- 
gera, stara i kulawa klnie duszę, że to obrzydliwe 
kłamstwo, i załamując ręce z rezygnacją woła: 
„No dywit sia!“ 

Walentyński taksuje sobie swój strach na 100 
i żąda ukarania przestępców, choć zeznania 
gą chwiejne w porównaniu ze  śledczemi, 

przewodniczący musiał mu to kilkakrotnie 


tego uchwalono: 8000 złr. dodatkowego kre-; _ Linja ta byłaby bowiem najłatwiejszym i najbliższem 
dytu na naprawę szkód, zrządzonych przez dø- ! połączeni: m Galicji z linjami kolejswemi w Królestwie, 
szeze ostatnie; Janowi Borkowskiemu, byłemu j9d Zawichosta do Radziechowa bowiem jest 3 mile dro- 
przedsiębiorcy miejskiemu , zwrócono tytułem od-'gi, zkąd kolej budują do Radomin, a do istniejącej kolei 
prawy, złożoną przezeń ongi kaucję w wysokości‘ Nadwiślańskiej jest tylko 8 mil. W skutek tej linji cały 
500 złr. Dłuższą dyskusję wywołała sprawa bu- bandel Lubelski i Radomski zwróciłby się do tej kolei. 
dowy strażniey ogniowej przy ulicy Gródecko-Ja-; „ Kierunek tej kolei byłby nierównie łatwiejszy i 
nowskiej i adaptacji strażnicy przy ulicy Czarne- tańszy do budowy, linja ta nie byłaby prowadzo- 
ckiego. W sprawie tej przemawiali kilkakrotnie, 7% Po nad rzekami Wisłą i Ssnem, gdzie wśród zatorów 
pp. Kochanowski, Ciesielski i Radwański. Uchwa- ; często *ig powtarzających, tak nasypy jak mosty, najsil- 
lono na wnioszk p. Kochanowskiego przyjąć dą- ."!032e) nawet konstrukcji, narażone by były często na 
wnlejszą uchwałę rady, polecającą wybudowanie, "57kodzonie. Most na Sanie pod Rozwadowem 3 mile od 
strażnicy na placu przy ulicy Gródecko-Janowskiej, , uJ$cia rzek: Sanu, nie byłby nigdy zagrożony w razie 
na wniosek zaś pref. Ciesi*lskiego postanowiono 7atorów ua Wisie lub Sauie. Następnie przemawia za 
polecić odnośnej sekcji zająć się wyszukaniem IDĘ sen 1 to, że z hmji tej korzystałaby znacznie większa 
pszej miejscowości dla strażnicy projektowanej °798¢ kraju, amżeli z linji Farnów Sandomierz, gdzie kolej 
przy uliey Czarneckiego przy placu Cłowym. — Przerzynałaby tylko wąski pas nadrzeczny. 1dąc często 
Uchwalono dalej wstawienie do budżetu na rok równolegle z koleją Karola Ludwika. 

przyszły 9000 złr. ma przeprowadzenie nowych! 46 względów strstegicznych nie moją rzeczą jest u- 
kanałów pod ulicami Rzeźnicką i Św. Stanisława, dowadniuć, że ta kolej ma więcej korzyści jak kolej 
a to celem poprawienia kanalizacji dotychczaso- | farnów Sandomierz, bo, kamiaja sztabu jeneralnego 
wej i usunięcia gromadzących się w tej części przekonała sig o tem na miejscu w roku zeszłym, 
miasta niezarowych wyziewów liniazmatów. W Ws | Zresztą nie wątpię, że p. Horok, cz. komisarz jene- 
¿nej sprawie utworzenia ankiety dla zbadania: czy iralnoj inspekcji kolei austrjackich, zbsdawszy miejsco- 
i o ile zaskiepienie Pełtwi jest możliwe i odpowie-| wość ud Rzeszowa ku Sandomierzowi i Zawichostowi, 
dnie wnosił Sprawozdawca, imieniem sekcji III: przekona się o waźności linji Rzeszów-Zawichost, a nie 
wstrzymame Się Z uchwałą w tyin względzie ze- | wątpię zarazem , że 1 mieszkańcy powiatu rzeszowskie 
nim koinisje, wysadzona z iona towarzystwa poli": go, kolbuszowskiego, niżańskiego i tarnobrzeskiego będą 
techniezaego dia rozpatrzenia sprawy kanalizacji | też nie mniej starać się udowoduić potrzebę tej włąśnie 
asszego miasta, dosiareczenia mu wody do picia i linji kolejowej. 

uregulowania Pełtwi, nie wypowie swego zdanis: 

w tym względzie, Komisja ta, złożona z panów 
Jigermana, Radwańskiego, Zacharjewicza, Set-| św 29 
tegus, Pruszyńskiego i Bieńskiego pracuje już, 


jak objaśnił p. Radwański, od roku nad pomie- Przegiąd po 


złr. 
jego 
tak że 
wytykać. 
Świadek Marjan Kwaśniewski, starszy 
strażnik skarbowy, 37 lat, żonaty, słyszał jaż przed 
6. kwietnia, że się odgrażano. W dniu tym, na 
odgłos dzwonów. z dwoma kolegami pospieszył pod 
cerkiew, Tam obaczył Pakuszewskiego, jak coś wo- 
łał do niego. Nie mogąc go wśród wrzawy zrozu- 
mieć, zwrócił się do dzwonników, którzy aż się hu 
śtali na sznurach i krzyknął: „Przestańcie |* 
Przestali na chwilę. Kilka awanturników opadło 
mnie z krzykiem: „Napadli nas Polaki, aby nam 
eerkiew zrabować!* Wtem nasłyszałem gdzieś za 
tobą: „Byj!* Obróciwszy się. ujrzałem policjanta 
Zmbka i rzekłem do niego: „To ty taki policjant 
-- zamiast robić porządek, jeszcze buntujesz!* 
nni rzeczywiście zaczęli policjanta mitygować, a 
ten, uniewinniając się, gadał: „Bnrmyster mini ka- 
zał.“ Pakuszewski wołał tymczasem na mnie, aby 
zawezwać żandarmerją. Lecz nie było czasu do tra 
eenia, Skinąłem tedy na Pakuszewskiego, aby zła- 
. Co też uczynił, a my straż otoczyliśmy go i od- 
Prowadzili przestraszonego do bramy. Wśród tego 
krzyczano na Daóka: „Zleź złodzieju, bo cię zabi- 
jem!“ Uspokajałem, jak mogłem. Wołali także: 
„Skień toho raka !*, a rakiem nazywano krzyż jedno- 
ramienny, który Pakuszewski podczas operacji na 
kopule zwiesił był na krzyżu trzyramiennym, i z0- 
stawił tam. Krzyż ten u spodn miał dwa ramiona, 
mające słażyć do przytwierdzenia; zdaleka wyglą- 
ało to jak widelec, jak szczypce raka. — Podczas 
nfrontacji z oskarżonymi jeden z tychże, podsn- 
hąwszy się pod świadka, rzekł: „Ony tak umysł- 
ne na mene każut, bo majut ankier na syzmę, a 
a ne znajn, szczoto jest syzma !* 
Świadek Wawrzyniec Krap, druciarz zało- 
ziecki, słysząc dzwony, pomyślał sobie : „Po co ja 
zed do cerkwi“, i wybiegł tylko na groblę, 
ddącą do cerkwi. Stal m kilkadziesiąt osób. ; 
adszedł s miasta ks, A a A = e Załąatwiono na: tępnie szereg rekursów w spra- 
ku lndzi, biegnąc od strony cerkwi, dopadło go | wach budowniczych, poczem przyjęto do gminy 
i zapytało : „Jegomość, dlaczoho chresty ziejmujut?* jm. Lwowa, i nadano prawo iwowskiego ovywa- 
Na to odrzekł ksiądz: „Ony wam i hołowy posty |telstwa p. H'eliksowi Jabi ńskiemu ze Zbaraża, 
najat — widezepit sia wid mene, ja sia podan na | przemysłowcowi, od lat 8 zamieszkałennu we Lwo- 
rekura ony ne chotiat czekaty — to wasza cer-|Wie, zæ opłatą 20 złr. taksy i 30 złr. na rzecz 
ów, wasz chrest, wasza ówiatynia, majety ruky, ,EMINy, Oraz p. Janowi Mecherowi, kraweowi, ZA 
ratnjte sia!“ takąż opłatą. Udzielono dalej p- Janowi Romanowi, 
Ks. ŒGutk. Zaprzeczam temu stanowczo —|POddanemu rosyjskiemu, biacharzowi, od lat 11 
Świadek popełnia krzywoprzysięztwo. zamieszkałemu we Lwowie, przyrzeczenie przy- 
Świadek Marjanna Barecka, jęgia do gminy za opłatą 10 złr. taksy ; odmówio 
Waszecia czarno ubrana -- z białą chustką na gło- | DO 248 prawa lwow. obyw. p. Jakóbowi Wol- 
Wie, ceznje się zażenowaną kwestją wieku: 31 lat fowi Kronikowi, zegarmistrzowi, właścicielowi real- 
zdaje się minęło — powiada szybko, aby usunąć ności — z tytułu, że istniejąca dla wspierania 
Wszelkie wątpliwości, które na trzech słachaczów podupadłych rękuduelników instytucja Św. Ła- 
humorystycznie wystąpiły, I ona, słysząc gwałt | zarza, przeznaczona jest tylko dla chiześcian. Gdy 
Dod cerkwią, wzięła i poszła. Wszyscy krzyczeli uchwalony tej tresci wniosek sprawozdawca p. 
Ostatniemi słowy — trudno powiedzieć. (Djak Jan Głodziński poddawał pod uehwałę, nikt już prawie 
otocki, któremu łysina odznacza się od obu|NIE słuchał o co idzie, wszysscy bowiem spieszy li 
Uszów ku górze, z przekąsem: Ja krzyczał na pa-|SIĘ do domu, nikt też nie wystąpił z opozycją 
; Pani Barecka po-|przeciwko temu niezbyt przeconywająco umoty- 
Gardliwym zbywszy wzrokiem ten zarzut niegodzi- | Wowanemu wnioskow! ; bezawłoczuie gotem zam- 
Wy, powiada dalej: Jak przyszli państwo żandarmy, |knięto o godzinie 410  pisiedzenie. Pozostało 
jeden z ludzi wołał: „Raka zdojmy!* jeszcze, procz spaałych, 10 punktow jawnego po- 
Przew. A Pichowicz co ? rządku dziennego I 8 punktów „tajnych.“ 
Barecka. Fichowiia coś tam pa rk'o ta Ł | OZZIE way ZA ARKAKOOA 
jwescłość), ale żeby tak akuratnie powiedzieć, to| 5; p i 
vadno, Xm było bez tego, żeby każdy coś nie olnictwo przemysł i handel. 
czał, VIII posiedzenie lwowskiej 1/by handlowej i prze- 
Przew. Ba, takie zeznanie nie ma dla nas mysłowej odbędzie sig w poniedziałek 21. sierpuia o go- 
dnej wartości.$W śledztwie szczegółowem czyniła | gzinie 6tej wieczorem. 
Pani zarzuty. A cóż słyszała „pani od Antoniego Na porządku dziennym: 1. Pokry:ie kosztów komi- 
Zająca, który należał do komitetu paratjalnego ? tetu centralnego ankiety taryfowej 1. Uregulowanie han- 
hm Barecka. Od komitetu pana Zająca słysza- ulu tandeciarskiego we Lwowie. 3. Odbywanie jarmurku 
kray "esołośó), że on był przeciwny trzyramiennym | w Sgsiaduwicach, pow. samborski. 4. Urządzenie stacji 
P om i że ksiądz wszystkiej tej biedy narobił | telegraficznej w Łomnie powiat turczański, 5. Ostempio- 
Zając robił nawet wyrzuty księdzu, a ten miał wanie ksiąg kupieckich. 6. Protokółowanie firm handło- 
Powiedzieć: „To ne wasza w tem hołowa, jak | wych, 7, Usnnięcie partactwa , prowadzonego przez po- 
Czoho pryjde, to ja chudobu sprodam do chwo- mocników szewskich. 8. Urządzenie szkoły powrośnictwą 


a, a na zwojem postawlu. “ w Kadymuie. Y Propozycja na cenzorów przy stanisła- 
-= Ks, Gutk, To kłamstwo. 


ulam bar. dloroch, 


lityczny. 


SIBIDN'4 


uionym referatem; uzyskawszy na piaco przygotowa- 
te 2.000 zł. sporządziła pian niwelacyjay Lwowa 
i iane porobiła roboty przygotowane, tak, ze 
pare miesięcy będzie mogiw wydać w tej spraw 
fsch.we orzeczenie. Przyjęto to do wiadomości, n 
aulosek jednak prof. Cieseiskiego postanowien 
wyżrać jeszcze Osobną komisję; ułożoną z przed 
smwicieli pojsdynczych seżcji, atóraby nie czeka 
jąc uawet zdama komisji politechnicznej rozp 
tczyła sprawę regulacji Pełtwi i z nią powiązaie 
goepodarezego stanowiska. 

Co do punktu 5go referowanego przez p. r. 
Lachowskiego uchwalono: Przychylić się do pe- 
cycji dzierżawz:zyni fvlwarku Zamarstynowa p. 
Józefy Cieinent, proszącej o przedłużenie terminu 
uświadczenia się w sprawie dalszej dzierżawy ta- 
guh folwarku; dalej wydzierzawiono prawo propi 
nacji w karczmie imurowanej w Sichowie na trzy 
aia Abrahaimowi Reine za sumę 1070 zł. rocznię 
4 przyjęciem ma rzecz miasta 60 zł. podatku 
gruutowego Z tej propinacji; zgudzono Blę na u- 
dzielenie p. Szeczudiowskiemu Franciszkowi 290 
zł. tytułem cdszkodowania za ubytek czynszu pod - 
cżas readeptacji jego realności, użytoj na areszia 
miejskie; uchsatune naceszwie wypłacić p. Woj- 
ciechywi Msmeckiemu 277 zł, jako należytość Za 
dostuitzane przezeń w iatach 1879 i 1830 draki 
„Dzienurza rwzporządzeń Magistratu.“ 


f 
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iulający posta UO DY "UP 
wanych Rady państwa Z kurji większych posia- 
dłuści okręgu wyborczego Wadowiec-Bjała Zywiec 
Myslenice rozpisany został ma dzień 28. wrze- 
Sula br. 

Prazku Politik zamieszcza uwagi godny, wi- 
dociiie inspirowany artykuł, przemawiający za 
aneksją Bosnii i Hereogowimy. 4 dzisiejszego sta- 
nu rzeczy na Ws.hodzie Wysituwa dziennik ten 
wiiostk, źe Austrja powiuna skorzystać z przy- 
mersa z Niemcami i przyłączyć ćo państwa pro- 
wiacje, które prędzej czy póze) muszą być za- 
anek'owane. Słuseae te zapatrywanie pisma Cze- 
skiego schodzi ss: dziwnyra sposcbem z donie- 
niama Gołosu i Wiener Ztdlg. Ztg., które pedajemy 
w telegrainach. Zdaje Slę być rzeczą niewętpliwą, 
ie zancsi SIę n“ Nowe upuszcżenie krwi Turcji. 
Nowe to zisajum, w jakie wchodzisprawa wzcho- 
dnia wzuiezaioby tylko w taiim raue obawy mo- 
wej wojny, gdyby rząd rosyjski na serjo nosił się 
z zamiscem osupacji Auatoln. Sama aneksja Bośmi 
1 Hercogowiuy przez Austrję odbyśaby się bardzo 
spokojnie, 

Z Pragi dvnoszą, że posai do Rady państwa 
Adamek w sprawozdaniu swem przed wybercami 
uderzał silnie , ua ministrów Conrada i Prażaka. 
Ostatniego obńiniał o niechęć dła swego narodu 
1 dodał, że rozporządzenie o egzaminach pań- 
stwowych musi być po zwołaniu najbliższej sesji 
odwołanem. bowżięto rezolucję w której uznano 
powyzsze rozporządzenie jako naruszenie Ustaw 
zasadniczych, daiej żąda rezolucja prawnego Za: 
stępstwa czeskich interesów przez retormę wybor- 
czą 1 utworzenia ministerstwa dlą Czech z ró- 
wnym zakresem władzy, jaki ma minister dla Ga- 
hej Wreszcie wyraza rezolucja sympatję dla 
austrjackiej partji ludowej. : 

W Try ście szuka policja ciągle sprawców 
zamachu z 2go sierpnią. Duia lógo bm. odbyła 
ona znow rewiaję w mieszkaniach «iiku podejrza- 
aychi osób, ktora uwięziono. Dotychczasowe 
śledztwo masło wykazać, ze zamach miał być do- 
konany na placu wystawy Igo Sierpnia ale prze- 
szkodziła temu ta okoliczęość, iż w dniu tym 
było ua placu za dużo członków straży bezpie- 
Celota U 

Na miejsce barona Finot, Zamianowany zo- 
stuł konsulem jeneralnym francuskim w Warsza- 
wie p. Henryk Maria Jau Boyard, dotychezasowy 


gospodyni, z 


; wowskiej filji banku ausuro-węgierskiego. 10. Wybór de-| konsul w Iryeście. tan Boyard otrzymał już 
Barecka. Tak mówił pan Zając. (Dok, n.) |legata do „omisji międzynarodowej dla targu zbożowego | akceptacje rządu tamtejszego. 
ETE w Wisdniu, Przygotowania do koronacji €ara postępują bardzo 
czę 


a p - przem — z 
——— ma I EH 


Komitet wystawy przemyskiej podaje do wiado- 
mości wszystkich pp. hodowcuw bydła, którzy udział 
swoj w wystawie zgłosili, iż każda sztuka bydła będzie 
pr<óz orguna komitetu przed umieszczeniem na placn 
wystawy ważoną, mianowicie bydło, które koleją przyj- 
d:19, na dworcu kolei, p;zyjędzone zaś pieszu, w pobliżu 
Placu wystawy, na błonia przy drodze krównickiej. 


raźnie 1 mają być do 15. wrzcSnia br. ukończone. 
Zarządzono środki ostrożności w każdym uierun- 
ku, skutkiem tego odpadnie Uroczysty wjazd ki ło 
cudownego obrazu Iwerskiej Matki Boskiej, Czer- 
womy plac i Spasskie Wrota. W Kremlu zbudo- 
wano jednopiętrowe trybuny na których ledwie 


Rada miasta Lwowa. 


Posiedzenie dnia 17. ierpnis. Zwołane 
| wczorainzy posiedzenie "0 dwukrotnem 
lm narad dla braku kompletu, zdełeło za- 
około godziny 8 doliczyć się 40 członków į 


pomieści się 1500 ludzi. Uroczystości ograniczone | Rnkowzńskie A 


beda ad minimum. Koronacja odbędzie sie 
prawdopodobnie dnia 1. października w nie- 
dzielę. 


O ONEM Beat BPa a zd RZAD ONKDKEGA 


Tlwray włamo. „Jia. Plstego” 


(D.) Wiedeń 18. sierpnia. Wiener Allg. Ztg. 
donosi, że Rossja zamierza zająć Anatolię. 

Tryóst 18. sierpnia. Wezoraj jako w wigilję 
urodzin cesarskich odbył się tu wspaniały pochód 
z pochodniami. 


Petersbnrg 17. sierpnia. ‘Golos mniema, że 
zwierzchni-two Anglji nad Egiptem po zwalcze- 
niu Arabi+go paszy jest nieuniknionem i że ża- 
dne państwo nie zdoła temu zapobiedz. Dyplo- 
macja czyni teraz tylko starania, ażeby w celu 
przywrócenia równowagi skorzystać w inny spo- 
sób z tej sprawy. Austrja poszła już temi tors- 
mi i dąży do aneksji Bośnji i Hercogowiny. Inne 
państwa, a szezególnie Rossja, pójdą za jej przy- 
kładem. 

Minister skarbu zamierza zmniejszyć subwen- 
cje towarzystw akeyjnych. 

Złota rota grenadjerów, która strzegła zam- 
ku, me być dla oszezędności rozwiązaną. 


PEN s 
Telegramy biura koresp. 

Budapeszt 18. sierpnia. Minister obrony 
krajcwej Szende umarł dziś o 7. godzinie z 
rana. Pogrzeb odbędzie się w niedzielę o godz. 
10. przed południem. 

Londyn 17. sierpnia. 
nosi, że Anglicy nie ruszą naprzód z Ramlek, 
leez z Abukir. Wojska przybędą w scbotę do 
Alekss_drji, a wylądowawszy w niedzielę zaata- 
kują forty Abukiru. Z Tangeru zaprzeczają wia- 
domości madrydzkiej, jakoby w Maroku kazano 
świętą wojnę przeciw chrześcianom. 

saryż 17. sierpnia. W Monceau les mines 
zniszeżyli burzyciele kościół, probostwo i szkcły 
songregacyjne, uwięzili mera i proboszeza, lecz 
róźmiej wypuścili ich na powrót. Robotnicy z 
kopaini mie łączyli się 2 burzycielami, których 
większa część pochodzi z»: stron cbcych. Noe 
przeszła spokojnie; dziś zda,e się, iż wszystko 
wróciło do dawnego porządku. 

Stambuł 18. sierpnia. Szeik hurdów Obej- 
dullah, słynny agitator opuścił potajemnie 
Stambuł, gdzie był internowany. Pogłosce o dy- 
misji Sa1da zaprzeczają. Nota Porty wzywa 
Grecję do zamianowania delegata, któryby prze- 
prowadził wspólnie z delegatem tureckim oddanie 
Nezeros Turcji i ostatecznie uregulował granicę 
tureeko-grecką. 


Wiedeń 18. sierpnia. Na cześć urodzin ce- 
serza odbył się wieczorem w pałacu arcybiskupa 
wielki obiad, w którym oprócz wielu dostojników ko- 
ścielnych, wzięli udział ministrowie: Taaffe, 
Kalnoky, Conrad, Pino, ksmenderujący jenerał 
Bauer, jen. intendant Hofmann, prezydent po- 
nej burmistrz i naczelnicy władz najwyż- 
*Zzy€ . 

Londyn 18. sierpnia. Wniosek Glads to- 
na c» do odroczenia Izby od 18. sierpnia 
do %tgo października , przyjęto bez głoso- 
Walla. 

Aleksandrja 18. sierpnia. Dziś wylądowa- 
a pierwsza dywizja wojsk angielskich i jeden 
pułk drugiej z komendantem drugiej dywizji, 
enerałem Kam ley i brygadjerem  jenerałem 
Food i Alison. Po zbombardowaniu for- 
ów Abukirskich, do czego powołane zustały z 
jiątciem dwóch, wszystkie okręty wojenne z pod 
leksandrji, wyląduje pierwsza dywizja pod wodzą 
olseleya, druga będzie od Ramleh koopero- 
ać z pierwszą. 


Biuro „Reutera“ do- 


Telegrafonany kurs wiedeński. 


Wiedeń 18, sierpnia i inat i 
. godzina 10 minaż 40. Akoi 
kredytowe «1620, Anglo-Ausir. 117 E0, Akcje banie 
Unios 124—, ikviej Karola Lud. 321 25, Poładn 145 20 
Bonta papierowa - —- , Listy zastawne gal banku hipot 
— —, dalicyjskie obliga je indemnizacyjne ——, Gali- 
czjski bank rustykalny ——, Losy z roku 1864 m=*-.. 
Erze 5 952, Rubei papier. 119, 
małe 


* iedeń 17. sierpnia godzina 1 minnt 40 Losy 
kradytewe : 49 ak % akcje kredyt, 541 50, Akcje anglo 
ausir. 11970, Akcje bauku Union 124 40, Ak je kred 
Karcia iudwika 32826, Akcja kolai połnocnej 270 —, 
Akojo kolei południowej 14680, Akcje kolei Alfoldzkiej 


175 —, Akoje kolei Elżbiety 4: 2-;6, Akcjo kolei Lwawsko- 


Usposobienie : 


Czerniowieckiej 172:50, Akcjs xolci węg  rółnocnaj 
wschudniej 16450, Wiejeńskie losy i26 —, Akcja kole! 
tudolfa —*--, Akcje kvlei Alorerhta —='--, Węgietskie 


obligacje państwa w rłucie 9650  Galinyiski» oblignoie 


a: c] 


zł” z F, 


Vus 17. werpnia 
Lwów, z Izby handlowej. 
I, Akcje za sztukę à 200 zł. 
Kolei gal. Karola Ludwikajgą5 2p 392 25 Niżezo-anstrjackie 


Lwowsko-Czerniow. -hi7 Wyższo-austrjaokie 
Banku Hipotecznego gal. LG ; Ga Faj AA i s 3 


,„, Kredytowego gal|ag2 _ 247 —IBt 


boyjskie . 


» 13 » © m 
3 n n 5 Jo ŁŁ) 


251 —, Galicyjskie 13890. Kolei Rumuński L 
atrjaokie bankuoty 171'45 Po zamknięcin giełdy  kredy- 
towe — —, Lombardy — —. 


Brema: 6:80 do ——. 
690, na sierpień-wrzesień 7:20 
sierpień 17. Nowy York: 65/,. 


do —.-- 
liter procent 32:25 da 3450 zł. 


Renta węgierska złota 


ZZOZ Z OE W O O 0 


indemnizacyjne 99-75, Icay regulacji Cissy 11090, Losy 
tureckie 24:25, Węgierska renta 11975, Akcje banku 
związkowegu 11450, Akcje „banku obrotowego —- 
Akcje kolei węgiersko-galicyjskiej —*—, Akcje koli 
państwowej —*—, Rubel papierowy 1:19". Węgierskie 
losy 11875, Mark niemiecki —'—. Uspos : spokojne. 

Wiedoń 17. sierpnia godzina 5 min. 5. Jednolity 
dług Państws w banknotach 76 90, w srebrze 77 60, Renia 
w złocie 95'40, Losy pożyczki z roku 1860 13028, Akcja 
banku wiedeńskiego 823 ~, kredytowego 31850, Londyn 
119'45, Srebra -—*—, Napoleondet 962, Dukat ces. 
men. 5 66, 100 marek niemieckich 58:35. 


Paryż 3%, Renta 82/60. 


Berlin i7 sierpnia godzine 5 min. 6. Rosyjskie 
je kredytowe 546—, Lombardy 
banknoty 20405, Akcje alle p 


Nafta. Wiedeń 18. sierpnia: 1525 do 16 50. 

Hamburg: 680, re sierpien, 
Autwerpja: na 

Filadelfja: 6'ig. 


Telegramy zbożowe z dnia 17. sierpnia. — 
Wiedeń: Parenica 11-26 do 11:60 zł, żyto —' — do 
—— zl, jęczmień —— do —— gl, kukurudz 
zł, owies —— do ——, okowita pr. 30 000 
Budapeszt: Pezo 
nica 100 klgr. (na jesisń) 9-52 do 9'65 sł, rzepak (na 
sierpisń-wrsesień) 213 zł. Berlin: Pszenica żółta 
(na sierpień) 210 m., żyto —— m, spirytus loco 


52 —. m., olej rzerakowy 68 — m Szczecin: Poze- 


nica -—-'—, rzepik —'—. Paryż: męki 169 kilogr. 


6250 fr., olej rsapakowy 7275, spirytus —'— fr. Wro- 
oław: Pszenica —'—, 
—-- kukurudza. Kolonja: Pszenica —'-:; 


—'— OWIES ——, spiryto8 


Przyjechali do Lwowa dnia 18. sierpnia. 

HOTEL ŻORZA. Hr. Zamojski z Krakowa, E. Dzi- 
kowiecki z Rosji, A. Garapich z Zagórza, M. Kurowski 
z Brzeżan, J. Muranzj z Progkurowa, Z. Kotiużyński z 
Kijowa, J. Zaleski z Kijowa, H. Goldschmidt z Mo- 
guncji. 

HOTEL LANGA. J. Kurlota z Jordanowa, R. Fie- 
dler z Werhaty, H. Wenzel z Berna, J. Behnisch z Ber- 
lina, H, Neuman ze Szczecina. 

HOTEL EUROPEJSKI. J. Durst z Tarnopola, F. 
Blattner z Biały, J. Kopczyński z Podola, $S. Brykczyń- 
ski z Pacykowa, W. Dunajewicz z Wołoczysk, W. Jan- 
kowski z Rosochowańca. 

HOTEL ANGIELSKI. H. Janko z Hoszan, F. Gross 
z Limanowy. 

HOTEL WARSZAWSKI. A. hr. Przezdziecki z Ko- 
toryna, W. Wisniewski z Wiśniowczyka. 

HOTEL LAZARUSA. S. Wechslor z Bukaresztu, J. 
Fleischer z Czech, L. Wiśniewski z Niklowa, J. Wiszyń- 
ski z Rohutyna, H. Klopfer z Czerniowiec, J. Piotrowski 
z Brodów, M. Ehrlich z Krystynopela, 
|—s==2 


Fociągi kolejowe. 
ODCHODZĄ ZE LWOWA. 
Według południka peszteńskiego. 

DO KRAKOWA: o godz. 10 min. 50 w nocy (pociąg 
pospieszny); o godz. 4 min. 33 rano (pociąg osobowy); 
6 godz. 4 min. 49 po południn (pociąg mięszany). 

DO STANISŁAWOWA: (na Stryj) o godz. 6 min 
46 rano i o godz. t, min. 45 wieczór. 

DO PODWOŁOCZYSK ¿(z dworca lwowskiego głó- 
wnego) o godz. 5 min. 40 rano (pociąg pospieszny): o 
godz. 12 min. 10 w południe (pociąg mięszany); o godz. 
10 min. 11 w nocy (pociąg mięszany). 

rx GE sę SK: (x dworca w sli o DA 
o godz. 10 min. 39 w no ociąg mięszany); o godz, 
Ja aiz: 32 w południe bok ziędaj), "i 

DO CZEMNIOWIEU:; o godz. 6 min. 10 rano (po- 
ciąg popietzuy); o godz. 11 min. 50 w połndnie (pociąg 
migszany) ;o godz. 10 min. 50 w nocy (pocigg mięszany. 

PRZYCHODZĄ DO LWOWA 
Według poładnika peszteńskiego. 

Z KRAKOWA: o godz. 5 min. 20 raso (pociąg 
pospieszny); o godz. 9 min, 7 wieczór (pociąg osobowy 
o godz. 11 przed poładniem (pociąg mięszany). 

Z CZEBNIÓWIEĆ: o godz. 9 min. 40 wieczór (po 
ciąg popieszny); o godz. 3 min. 45 rano (pociąg mię- 
szany); 0 godz. 3 min, 32 po południu /pociąg mięszany;. 

4 PODWOŁOCZYSK : (na dworzec Lwowski glówny) 
o godz. 10 min. 10 wieczór (pociąg pospieszny); o godz. 
3 mis. 80 rano (pociąg osobowy); o godz. 3 min. b2 po 
południu (pociąg mięszany). 

Z PUDWUŁUCZYSK : (na dworzec w Podzamozn 
o godz. 3 min. 8 rano (pociąg migsrany); © godz 2 min 
56 po połndniu (pociąg mięszany). 

ZE STANISŁAWOWA: (ua Stryj) do uwowa o godz 
8 mia. b ramo i o 8 godz. wieczór. 


Med. i Chirurgji 2310 4—10 


Dr. WŁAD. TATARCZUCH 


lekarz specjalny chorób skórnych 1 wenerycznych 


mieszka przy ulicy Pańskiej 1. 9. 


Ordynuje od 2—4. po południu, 


Zadaj; Pro 
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Poleca znany z taniości i doborowego towaru| FA BRAS©1.KI letnie 
MAGAZYN DAMSKI od mlr. 120 do zdr. 16. | hi 50 ont de 5 u. 


KAMILA STRZYŻOWSKIEGO eo čo opty sro ZEE EEEE EE 


we Lwowie, ulica Malicka I. 4. i fantastyczne. 


2058 37—? 1 


Do Michaliny. 


Wszak żółta róża te kwist uroczy, 
Ma woń miłą — choć nie bije w cozy. 
Zresztą proszę wskazać inną drogę, 
Że nie żarty — to zarączyć mogę. 


DZIENNIK POLSKI. 


W iście, środki, farby, rosa, bibułki. 
M4 pędnie, dracik, patyczki, szczyp- 
zyk d 
n 


|| szw nan) | inz å | * 
Re do sukień, brykie do gorse- uziki szmukierskie perłowe, me- 
tów, radełka, naparstki, kredki, talowa, jedwabne i rogowe do 
centymetry, nożyczki = fabryk an-| sukień, Guziczki webowe i nician:j 
gielakich do Foszul. 


| CZ da szycią ręcznego i maszyno- edwab neapol:ianski Ge ręcznego 
wego, druty do robienia pończoch, szycia, półjedwab do maszyn, kor- 


durę, Matematyczaą, Wignnia go, Nici Ciąrca do maszyn, po- 
na ponczochy i skarpetki, Ś-mio| czwcrne na skarpetki, Nici na kłęb-| Szpilki angielskie i karlsbadzkie po | donek do korali. Rozmaite potrzeby 
do sukień damskich i męskich. 


niang do podwl: kania. nitkową białą i kolorową. kach do robót friwolitowych. jedyńcze do włosów. 


GW Lzskawe zamiejscowe zsmówienia wykonują się jak najspieszuiej i jak najakuratniej. -pa 
R Dr I LWÓW xzktkkkkkikkkikkKKKKKKKkKkKKX 
at LLI LI Ha 

Za zł. 100 ptowsak IAR dil ndel towarów korzennych GE by E wyrobów 

mnie zupełnie z choroty chronicznej — rajowych "Ra 

ZAST Karola Ballab 
e e reko Pad GE: aroia Baiia vana 5) w: wow, piac marjac i. 10, 
TKE 0 we Lwowie ulica Halicka s s-o pea: 206) 6-0 
powanie, a sprawe oddam adwokatowi| 2 poleca swój skład wyśmienitej ciemno naciągającćej: PLOTNA 


Jakana, * CHIŃSKO - ROSYJSKIEJ HERBATY 


s 4 zbioru mm ZLJ «> WW «2 <Ż «PD 
Akademik H 1/4 kilo Kongo cesarskiej 2*— | '|, kilo Ciast Ozyńskiego 1:— A 


Na, Poanlac, Medajlony 

inne najnowsze ząbki i kre: 
pa do robót friwolitowych, Pyte! 
o znaczenia. 


ic szwajcarskie do szycia ręczne- 


ORSETY paryskie od f 
5 i wszelkie dodatki do robie- 
ia kwiatów. 


|| AZ Pottendorfską , lstrama- 


E wiaty francuskie. |_ 


K 


KANTOR WYMIANY 


e. k. uprzyw. galie 


akcyjnego Banku Hipotecznego 


kupuje i sprzedaje 
wszystkie efekta i monety 


pod warunkami najprzystępniejszemi. 


białe. prześcieradłowe i koszulow», domo 
vago wyrobu z Korczyny i » Dy*owca 


X% Zakład wodoleczniczy X ć 23 sl, a wajołośsze po 24 l, 28 2). i 3% 
X z sa X o J racowity i zdolny, ktyką adwo- 1 ilijnej = i e I 
K Franciszka Msdwoja. || 59% Listy hipoteczne | emi OWE JE aleja | ibaika Bama naika | l PŁÓWCNA 
X Lekarz ordypujący: ( jako też pes Pr KE a 4 r kilo Emperial . . í 5— |1 A we Jamaika 1:20 półbielone z Błażowy, w sztukach po 
X Dr. Aleksander Medwej. 4 i 3 t s LIN A = o 4 | » "zilep. wysiewek 170 | L „  Cogniaku . . 250 py |28 metrów — 48 tok. polsk. po 7, 7-50, 
X Okolica podgórska urocza ; Jf 5 i PromIOWAŃG SI DOL6CZNO maah z ię ję | znajomością 4 J Apgielskich ciast Tan Ponczowej esen- ?ł. 8, zł. 980, zł. 10-50, zł. 12 i zł. 13, 
ra U materjafu 1 meto otrego prowa- . 1 5 
( klimat łagodny. — Pomieszkania i ła- \( ł da 1. li 1868 (Dz. P: P. kah Keenia pod bardzo a tora wa- 4; do herbaty. . 1:20 Gi . e . . 1:50 Płótna pech | „gospodarcze 
X zieaki w rb, odnowione, — Kuchnia l które wed ug prawa z a . 1pca x ( . . . . runkami — polecenia bardzo dobre. Łaskawe zamówienia będą bezzwłocznie uskutecznione. po zt. , zí, Ti er k , zi, 8 o zł. 10 
ZR D J s r. ajw. m . i 5) ; askawe zgłoszenia prd li C 8. s RE 
| Tecendo Banese | | do logowania kapiałów fuduszęwych papiiych, auey) mal- | [lf pons test Kosim” (ra soma || B Iá A OU W 3 Segaltuchy grabsze i cieńsze 
, Hydroterapja — wziewania i wedle E : 3 . ; dja, a! po 30, 84, 36, 40, 44 i 46 ct Ga. 
h DE aihn aiea  PSapiele ETE W AT" Z o W ad- OLE Naturalne aromatyczne z czystym smakiem. Dreli chy l beryjnę Ę nalt 
rzeczne. | 2121 10-0 Sg Wszystkie polecenia z prowincji wykonują się bezzwło- : i|ą kilo Ceylon grubo ziar- || kilo Lagwajra drobniej- równie płócienka kolorowe i oxfordy 
n Po AR o ie > cznie po kursie dziennym bez doliczenia prowizji. 2161 16 0 Nauczyciel pr y W atny, B nista najlepsza . „ . 1:04 i SZA — A ndrychowskie 
X Stacja kolejowa Halicz. — Poczta ) RB: m MO WOW = dh „Aj obznajomiony gruntownie prowadze- K h kilo Ceylon grubo ZIAT- iha kilo Cuba aa . . —88 po 34, 36, 38, 40, 42, 44 do 60 ct. we'r 
j( m miejscu, telegraf w Podhajcach. ( uiem dzieci do szkół normalnych A: TEA RE pnie) nić li 4 Malsb RZA y Ru kie kili ki 
R ZZ G Inh miższych realnych, poszukuje h kilo Ceylon drobniejsza | losie" 2Ć ać SKIO m 
dion EE | 4 ady na wsi, lub we Lwowi K ten smak . . . . —96 lą » Santos D EN czysto wełniane dywaniki 2. 
Urz dzenie okoiowe - ; posa żon 4 f 3 P ipn 4 '|. kilo Lagwajra . . —96| Ip: „ Rio. . . . . —60 metrowe, po zł. 20, sk zł. 30 do zł. 36 
dob. A tani p oJ m Medale jubileuszowe restan e. ir Ń Rzetrlne postępowanie, staranna usługa z jednały memu — e 
w do rym s 6,2 wo nej rę | na pamiątkę 500.letniej rocznicy złożenia «brązu Najświętszej Marji Panny j. Sza 5 aska" handlowi liczną klijentelę I w przyszłeści będzie moim usilaem A EEN o LTN 
do sprzedania. w kościele na Jasnej Górze w Częstochowie, wydanie nadzwyczaj stararnie odbite: BIURO 


Bliższa wiadomość ma II piętrze 
nr. 6 w domu nr. 14 przy ulicy Kra- 
siokich. 2354 1- 


Poszukuje sie 


APTEKI 


do nabycia. 


Obry przyjmuje B. Krachu jptttttttt++++ittrFFrPPPPPPĘ| "yw Ea Artem 


Magister farmacji w Sokalu 2343 2-3 
Do sprzedania ino wydne:ż wienia 
Majątki ziemskie 
większych i mniejszych obszarów 
przyjmuje w komis Biuro wywiadowcze 
Jozefa Biriilego we Lwowie, 
Rymek 1l. 26 I. p. - Biuro oodzień od 


godz Bmej rano do 7mej wieczór otwarte, 
2109 z wyjątkiem świąt. 11 —24 


PR PRERERENDERER PRE 


¢ Nauczyciel muzyki 


poszukuje miejsea na wsi lub 
Gina proWwineji, za skromnem 
wynagrodzeniem. 


(4 Udziela nauki gry na fortepianie i na 4 
skr. 


2 


zypcach podług szkoły praktycznej, f 

oraz na żądanie początków języka pol- 2 
e skiego i niemieckiego, 

a Łaskawe zgłoszenia pod lit. Æ. $, 

4% w drukarni „Dziennika Polskiego.“ 4 


w PER RE RA ORO ESP | 


Ktspedytor pocztowy 


z chlubnemi świadectwami i 
długoletnią praktyką poszukuje 
2342 23 umieszczenia. 


w Czerniowcach na Bukowinie, 


3 medali św. Pańskich i krzyżyków, oraz Aparatów kościolry'h P. Bitachana 


+ 


jg SOKAL i LILIEN 


z brązu (artistique) posrebrzane, srebrne i złote, z właściwemi datami historyczro- 
hiograficznemi, w 3 wielkościa-h, poleca od 63 lat egzyBtująca specjalna fabryka 


| NE E. MR 


przeciw ZATWARBZERIU Í 


T AM AR INDIEN Aya apogon Szanowsych P. T. gości zadosyć uczynić. 
GRILLON ahi aa IL LI D i iniii ad 


OWOG ROZWALNIAJĄCY, ORZEŹWIA 


dow ATZ SZARA NAncZyCIAJEK 


w Krakowie, 
przy ulicy Szewsklej |. 8. 

w śred: iczy w uwieszcząciu Nauczv- 
cielek, Nauczycieli, Wychowawczyń 
i Bon różnych narodowości — oraz 
przyjmuje Nauczycielki na mieszka- 
aie i stół za stosownem wynagrodze- 

niem. 2164 E-0 b 


<NDSZRIENEBT 
Nte powierzchowna 


tylko aursiannie i radykalnie prze- 
r-wadzona kuracja ehorób syflisiy- 
cznych jost jedyng ręknimia ushylrnią 


w Warszawie przy ulicy Długiej Ne. 47 (574). i 2:93 2—5 


W Ozgoaiochowie skład główny : up. Ladwika Mężniekiego, 
kupca I. gildy w domu własnym Nr. 468 wprist kościcła. 


Na Galicję skład główny u Wgo Michała Dymeżta we Lwowie. 


4 SEE 


Hemoreldom, uderzeniom de głowy, ska. 

Najprzyjemniójszy środek dla dziesi. 

p |sru> wz Lwow : w Apiekach pp. Mike 
lasoha i Krryżane . 


ro)” cą „a -zzEM 


z P 


Główny skład 


PIWA OŁOMUNIECKIEGO 


nadgrodron» weda'om zasługi na wystawie wiedeńskiej 


dla Galch i Bukow ny w beczkach i faszkach 
u Eliasza Hertera 


we KMwowśe, ul. siopernika l. 8. 


+ Ces. król. uprzyw. rafinerja spirytusu 2 


+ JULIUSZA MIKOLASCHA ż 


e 
we Lwowie 2363 1-3 


M: rczpacz i za”drcść są straszne — 
alo cóż ta pomoża? — w bec szczę- 
śliwych wybrańców ? jak niewidomy 
wzroku — nieszczęśliwy pociechy — tak 
ja pragnę widzieć się z Tobą ukoebana 
— a to tylko jedynie od woli Twej za- 
leży -- List na poczne w 8 . pol wia 


+ 


—? 


iernym adrcsam poste rest adtierz ko- = 
poszakuje zdolnego egzamin owzneg idrczna i uzyn to o co Cię błagają, S = o LO następstw TR zyazloávi, 
- za ki remi Cię prosi Twój wiecznie C:ę| 4 z akową sapewsia na podstawie ści- 
tlarza lub ślusarza. + kochający Adolf. _ 6 S łych hadsń i lcznyeh'doświadezeń swej 
+ maszynisty, kotla Sarza ? 4 c piętnastolatniej praktyki: Specjalista 


do chorób syfilistycznych i skórny: h 
prakt. lek. med., chirur. i akuszarji 


sx J. KURPIEŁ. iso 


nieszkający przy ulicy Wałowej I. 3 
pierwsze piętro, drzwi Nr. 16 or: ynujo 
d god; 9 da 1 przed nrłndniem i od 
» doń po połndniu. Rany, wrzody, 
vyrvuty skórne wazelkisgo rodznju, va- 
«ubie i ‘at ralne, u lywy o kobiet 


gw Zgłosić się listownie z odpisami świadectw. 


POZA RARARARRAEARARAROA 
DOGLOCUGOOOJIOOGOZO OC 


3166. 


dowa magazynu. 


zy e. k. głównej fabryce tytoniu w Winnikach, 
e w roku 1882/83 w drodze przedsiębiorstwa ciąg 

y magazynu tytoniowego, którego całkowite koszta A en > 
sprawdzonego kosztorysu 65.080 złr. 64 et. py": E E piadaezkę Imiela 
szą, budować. sypsdki nieyłoinokoi, l-ccy bez bolu 
)ferty przyjmuje Zarząd e. k. fabryki aż do 12.|iojeeż dyskrecji. =? Zano nii 
eśnia 1882, gdzie też bliższe warunki budowy jekaratda iw akrecji Da yia- 


mającym przedsiębiorcom się udziela. 2323 3-s | Wa. E. koncon, 


L Zarządu e. k. głównej fabryki tytoniu [ystytacjo nauk wojskowym 


ulica Hetmańska l. 8. 


l, listy zastawne c. K. nor, Zakł, Krod. ziomsi 


15. lutego, 15. kwietnia, 15. czerwca, 15. sierpnia, 15. paździę 
i 15. grudnia 


Rocznie 6 ciągnień. Główna wygr. 50.004 


(=) Wyciągnięte losy z najmniejszą wygraną w kwocie 1 - 
Q biorg także udział w dalszych eągniemach wygranych. Śprze- 
dajemy te obligacje podług dziennego kursu. Kupujemy i sprze- 


ag 00w:gznje wię na'ożycia ucznia p-zyge- 
tuwać, ndrieła także gruntównych nauk 
języka ruskiego. Przyjmie lekcją i us 
GP erowincji Bliższa wiadomość w Admini- 


Wszystkie polecenia z prowincji wykonujemy bezzwłocznie bez Lak=domtj. nojckowach 


Adres: A. B C. poste restante a dajemy także wszystkie listy zastawne, obligacje państwowe, 2% |strscji „Dziennika Polskiego.“ W Winnikach dnia 7. Sierpnia 1882. ul. Piekarska 1. 21 
jakoteż akcje, po najrzetelniejszych cenach, eskontujemy m ylos. yny "RP" Ad 'o7poczyna sę mowy kura do og7a- 
ie li i j i i A ENAR || amowsk ll eżek inów na Jed aych ochetpi- 
8 wszelkie listy zastaw. i losy pod najkorzystniejszemi warunkami. Ç - Najdawniej istniejące „e Ż. ° da Eh. a p za na 


zę 
[aner 


Apteka w Soka'u 


poszukuje do 1. września rb. do- 


świadczonego, rutynowanego, zdol- 
nego, we farmacji już dłużej pra- 
cującego asystenta jako 


Receptarjusza. 
Eugen'usz Wysoczański 
2320 3—3 aptekarz. 


w śródnim wieku, poszukuje umie- 


LE AJ jako Bona do małych dzieci 
e zająć się może zarządem 
Tane EA a Si th 


Bliższa wiadomość u pani Zien- 


kowskiej ul. Piekarska |. 8, 


Wawy na glowie i brodzie, Kotor naturalny 


_ Dost; en A 
RZ I. Nodl, Mascr Krereey NZSŹ 
A „MMA hy: tnea TEARI 
A a 4 mite i wielu Dunia KZT) 
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REPARATEUR 


AU QUINQUINA 


Przygot. rzez F. CRUCQ'a. Dra - Chemika 
PARYZ. ||. rue Tróvise, 1. PARYZ 
u En. PIRACO 


| 
I 
| Jedyny wyrób który, nie hędąe 
i [arba przywraca wtnsom nagłowia 
i brodzie stopniowo w miarę uży- 
wania yo, ich kolor naturalny. 


UŻYWA SIĘ BEZ ŻADNYCH INNYCH PREPARATOW 


SPRZ sA 
We wszystkich skła por/:trx i fryzyerów 
ed” 71 << 


| 
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Wydawca i redaktor odpowiedzialny: Józef Laskownioki. 
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Biuro umiec sczcgih 


rg doliczenia prowizji. 2079 2—0 Qi: 2 
5 z dniem A. »wrześnio. 
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IIn. Ddr: 3 - > Profesora nauki o środkach lekarskich w uniwersytecie berlińskim. Wszyscy penajomiści noszą mundur 
» x : „ [# mając rozliczne stosunki w kraju « Według spostrzeżeń panów profesorów Dra Panum i Dra Haa zakładowy z trzema stopniem odznak 
Gmina miasta Lwowa potr zebuje do celów Ży Wie-|j> wali ZM, Fonie Ao BĘ; $|4 ger, najakuteozniejszy ze wpagaikioi, prepaza ią pepsiny w vborobliwym | |zą pilność i ob: czajneść 
, 2 Mee E E 3 u , guwernante ę sutym żołądkiem * a) F s. 
nia koni własnością Jej będacych odpowiedniego zapasu 4 i bon narodowości polskiej, francu- ) e i a, air tika y Eoy T naet a pz wraad h Zzłaszać się można co dzień od Btej 
z 3 A . skiej, angielskiej i niemieckiej. na to, by fasski zaopatrzone byly w markę ocarunną jedynej fabryki lo 7mej godz. po połud Na zgłoszenia 
owsa, Wzywa Się uprzejmie każu:go posiadającego d Liat E E » Dy się z prewinoji udziela Dyrektor zakładu 
dać -a EM Pyt : „|0 SU (Listy przyjmują się opłacone). SCHBERING'S GRUNE, Apotheke in Berlin, wszelkich wyjaśnień listownie i na ąda. 
zapasy owsa na sprze aż ao wniesienia Olerty pisemnej Ś RZ RASY AB pe i Ere e 19. n raa PEA -a A roxi programy i plany naukowe 
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= a do Il. Dep ra Magistr atu w terminie F=FTWEF a | FE 1 „A i Antoniege a i SR 23% IE. Ezoenztciiola 
o Konca sierpnia . Rzadea GKONOMICZNY ola adi do ide i o. k, kapitan, Dyrektor Zakładu. 
3 R AR inh POT EET r E AE ES E moire ki W UKE AGE z 
W ofertach należy podać 1lość oferowana, tudzież TT a |Wiedeń! Głuebajeie, Wiedeń! 
cenę owsa wraz z dostawą do stajen miejskich w pewnych = Mak aA eR ża Gumi i pecherze rybie 28| patrzcie i podziwisjcie! 
ś i i E n ący BIĘ w H ej i 
terminach od (1) jednego hektolitra. T E A e świadectwami, W sile| anjpownisjasa prorerwatywa prawdziwa franonska tasin po l, 3, 3, 4.1.6 zir fabryki *agdcióciej a aaae 
Ą : ; 2 vieku, władający dobrze językiem| Speejainości danaskie tasin sir. 250, ochraniacze ed pemazön|brnyeh spreadsjo wszystkie towary daleko 
Lwów, dnia 16. Sier P nia 1882. polszim, Sae kauki, poea (w formie pasków) sztuka zir, 260, wysyła pod dysxrecją za pobraniem „(łummi ia Sanie KAA n Za przeała- 


a-Ageutie* Alex. Mosè, Wiedeń, L Kollnerkofgasse Nr. 4, Í, piętro. |pjers gotówki, lub też za przekazem ;łr. 


760 otrzymać można doskonały serwia 
stołowy x wybornego anglo-hrytańskicgo 
srebra, który przedtem kosztował zł». 40) 
Każdy zamawiający otrzyma piw mng 


„uje posadę zaraz, w jednym lub| "*"e 
irugiem zawodzie, i prosi o zawiado-| „ . sy say 
nienie pod li. E. MM. Lwów, ulica RGJUGGGDGABIOGDOCOGOGOGODBE 

Cztery medale zaslug i. & gwarancję, Że serwis pozostanie białym 
przez i0 lat. 


Żołkiewska |. 953/, 
i y4 © | 6 nożów stołowych z doskon. klingą stal. 
a wW a G 6 anglo-brytańskioh are"rnych w:deloów, 
6 massyw. ang.-bryt. srebr łyżek stołów. 


OWE ki ; Si , AŚ i nt; |65 , R „ łyżek dok 
pazia kala r * Rea, 20_ósl sdasty czo ae bat" bola. Sz zuje qóbi ANR 
nowego zbioru z z > 
w paczkach po 4, kilo netto. Rozsyłka PUDR przeciw poceniu się nóg 
pndełzo 50 centów. 2057 16-0 3 


przes pocztę za pobrąniem do wszyst- 
Atrament czarny kampeszowy, powszechnie uznany za naj- 


kich miejscowości Austro-Węgier. 
2321 Za 1 kilo netto ;—8 

lepszy. Flsszeczki po 10, 19, 20, 30 ct, przy większej 
ilości htr ðu et. 


z clem i franco 
Farby do stempli w różnych kolorach. Flaszeczka po 15 ct. 


Perlowa Ceylon, wybor. brunat. 1 98 ¥ 

Perłowa Manilla, wybor. jasna 1 6> | 
Ceylon Prima, brunatna . . .170 z i 

©zernidło glicerynowe do obuwia, prócz pięknego połysku 

i przyjemnej woni czyni skórą miękką i wy.rwałą. Padelko 

10, 20, 35 i 50 et., przy większej iluści kiio 50 ct. 


Mocea, afrykańska wyberna . . 
IKNATGWEOZ © 
J. IHNATOWIOZ © 
(3 


| o mva 

g Galicyjski Bank Kredytowy 

we LWOWIE, ulica Jagiellońska l. $, 
wydaje 


począwszy od 1. stycznia 1881 


4, Asygnaty kasowe 


z 80-dniowem wypowiedzeniem, 
zać wszystkio inno w obiegu znajdujące się 


Asygnaty kasowe 


począwszy Qod dnia l. kwietnia 1884, 
będą oprocentowane 


tylko po 4), z 30-dniowom wypowiedzeniem. 


Lwów dnia 1. stycznia 1881. 


DE szew dn chcchel 

6 doskon. ang.-bryf. srebrn. podstawek 
6 angielskich tacek deserowych, 

1 pieprzniczka lub cnkrowniozka, 

6 grawerowych spodków, 

j puharków na jaja, 

6 łyżeczek do jaj, f 

4 przepyszne talerzyki na cukier, 

1 sitko do herbaty, 

2 ozdobne salonowe lichtarze. 
64 aztuk. 

Na dówód, że mój anons nie polega 


COCOCOCOCC 


się niniejszem publicznie, przyjmować 
towar m powrotem, jeżeli się nie podoba. 
Kto tedy chce dostać dobry i rzetelny 
towar, a nie ladaco, ten niechaj sg uda 
z zaufaniem, tylko do 2197 4—0 


Cuba, wielko-ziarn., ciemno-ziel. 
Menado, zioto-żółta, wyborna 
Domingo, wyborowa . .... 
Java, wyborną jasno-zielona . . I" 
Mantoś, silna wyborna , . . . „l* 
1 
1 


1 
Mocca, prawdziwa arabska. . .1' 
1 
1 
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Rio, suna i dobra . . , . , . 


i „1 gister farmacji € chemik sąd AK. ERANU 
Ay rokoj- r" rp Roi oĘ ej ie ul. K iniia 1. 3, w Krakowie WOJE QQ|v Wiedniu, Rothentharmstrasse 9, 
„(Przedruk nie będzie oplacony. 2070 76—0 R. Matti, [ryest, we Lwowie ul. Kop " "<< Jeneralny skład fabryki anglo-bryt. 
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"Z Drukarni „Dziennika Polskiego," pod ssrsądem Leona Zubalewicsa. 


MW ua oszukańsówie "GM, cbowiązuję - 
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